
W e s o ło  Isęd ą  b a w ić  się d z ie c i 
n a  tra d ły e jjs iy c ti c h o in k a c h  n o w o ro c zn y c h
Wzorem ia t ubiegłych w całym  k ra ju , w  szkołach, zakładach 

pracy, w  PGR-ach i spó łdzie ln i ach produkcy jnych  przygotow y
wane są tradycy jne cho ink i noworoczne dla dzieci i młodzieży 
m iast i wsi.

C iekawy i bardzo urozmaico
ny  program obchodów cho inko
wych przew iduje m. inn. przed
staw ienia teatra lne, występy 
zespołów artystycznych, w y 
św ietlan ie f ilm ó w  dla m łodzie
ży, wesołe gry i zabawy, lo terie  
książkowe itp. W w ie lu  domach 
k u ltu ry  i św ietlicach m aii ucze
stn icy tych imprez spotkają sic 
z w yb itnym i przodow nikam i i 
racjona liza toram i pracy, którzy 
opowiedzą im  o swoim życiu i 
osiągnięciach.

Niezależnie od choinek nowo
rocznych, k tóre organizowane 
będą w dniach od 1 do 12 stycz
nia 1852 r. przez zw iązki zawo
dowe dla dzieci pracowników 
poszczególnych zakładów, TPD 
urządza cho ink i dla 240 tysięcy 
przodujących w nauce uczniów 
szkói podstawowych. Zabawy 
choinkowe organizowane przez 
TPD odbywać się będą w 30 
większych miejscowościach k ra 
ju  Wezmą w nich udział w y
różnieni uczniowie szkól pod

stawowych, którzy otrzym ali już
specjalne zaproszenia, up raw 
niające ich do bezpłatnego prze
jazdu ko le ją  i wstępu na im pre
zy.

W roku bieżącym TPD przy
gotowało na zabawy choinkowe 
szczególnie bogaty program

Obok występów artystycz
nych, pokazów film ow ych  itp., 
w program ie przewidziano gry 
zręcznościowe i sportowe oraz 
szereg ciekawych rozrywek u- 
m ysłowych, um ie ję tn ie  łączą- j 
cych zabawę z nauką.

DZIŚ 4 STRONT

Sztandar
MŁODYCH
ORGAN ZARZĄDU G

Warszawa, w to rek  30 grudn ia  1952 r. 309 (827) B Cena 15 gr.

Na 5 dni przed terminenf przemysł włókien sztucznych
wykona! rnezny plan produkcji

Dalsze m e ld u n k i o w y k o n a n iu  zadań rocznych
T całego k ra ju  napływ ają m eldunki załóg robotniczych o wykonaniu 

produkcyjnych. Coraz liczniejsze zakłady pracy oraz całe zjednoczenia i 
donoszą o wykonaniu zadań trzeciego roku Planu 6-letniego.

term inem

rocznych planów 
gałęzie przemysłu

Na 5 dni przed term inem  o 
w ykonan iu  rocznego planu p ro
d u kc ji zameldował przemysł 
w łók ien sztucznych. Przemyśl

ważnemu wzrostowi wydajności 
pracy we wszystkich działach 
p rodukc ji, osiągniętemu przez 
załogi w drodze stałego podno-

ten zawdzięcza swój sukces po- ! szenia k w a lif ik a c ji zawodowych

Z kampanii wymiany legitymacji ZMP
H  Przyb iera  na sile rut h p ion ierski ®  m ło
dzież U je jska  zgłasza się do pracy ir  p rzen -yśe  
u ęglouijjm  jjjj) pow stają nocne form y pracy  
o g a n zacy jn e j ®  n a j l e p s i  zeiem p utcy 
d o  P a r t i i  0  «u d y s k u s j a c h  r a l o d  ? e ż 
mńuji o leg itym acji zetem potnskiej jako 
o najcenniejszym  dokumencie, któr e zobo
w ią zu je  do przodowania w pracy
Ojczyzny.

(In form acja własna)

WOJ. K R A K O W S K IE
W w ielu powiatach, na zebra

niach w sprawie w ym iany legi
tym ac ji, młodzież ochotniczo
zgłasza się do pracy w prze
m yśle węglowym  i metalowym 
Ruch ten w  ostatnim  okresie 
szczególnie przyb iera na sile 
wśród młodzieży w ie jsk ie j w roi 
niczych powiatach, takich lak 
M iechów, Dąbrowa Tarnowska,
Lim anow a i Żywiec. Np w 
gm inie Pogwizdów pow M ie
chów ńa zebraniu gromadzkiego 
kola ZM P przy wręczaniu legi
tym a c ji zgłosił się do pracy w 
przemyśle m etalowym  m łody 
ro ln ik  ko l Adamczyk.

W kam panii wymianty le g ity 
m ac ji i zaciągu pionierskiego, 
m łodzież województwa k rako w 
skiego stosuje różne, nowe fo r
m y pracy.

Uczniow ie Technikum  Leśne
go w Żywcu u tw o rzy li grupę, 
k tó ra  prowadzi aktyw ną pracę 
po lityczną wśród młodzieży 
•wiejskiej w gromadzie M ilów 
ka. Obok pogadanek, czytania 
książek i prasy, grupa, ta orga
n izu je  również wspólne zawo
dy narciarskie, w ieczorki świe
tlicow e i taneczne, wspólne w y 
cieczki.

A. LIS O W S K I
K raków

WOJ. K A T O W IC K IE
Na zapełnionej po brzegi sali 

hu ty  „B a ildo n " zryw a ją się o- 
k lask i, gdy tow Gawęda w re
feracie, m ów i: „Czerw ień k ra 
w atu  zetempowskiego łączy cię. 
towarzyszu, ze w szystkim i ludź
m i na świecie, walczącym i o po
kó j i  wyzwolenie społeczne 
B ron ić O jczyzny przed zdrajca
m i, szpiegami i dywersantam i. 
przodować w pracy i nauce, — 
oto do czego zobowiązuje nas 
nowa legitym acja“  W dyskusji, 
k o l Sylwester Domagała, w y 
b itn y  przodownik pracy i racjo 
na liza tor tokarz wyrabia jący 
160 proc. norm y, powiedział 
„Cieszę Się, że otrzym ałem  no
wą legitym ację; będzie ona 
moim na jw iern ie jszym  towarzy
szem, Zobowiązuję się, w tym 
w ie lk im  dla mnie i dla całej 
młodzieży naszego kola dniu 
osiągnąć lepsze w vm ki w pra
cy, podnieść wydajność, przodo
wać w pracy zarówno społecz
nej jak i zawodowej“ .

Pierwsza otrzym uje leg itym a
cję Elżbieta Dolina, przewodni-

dSa

cząca Kola Oddziałowego ZMP 
Zasłużyła na to: jest na jlep
szym. na jaktyw nie jszym  człon
kiem  kola.

S T A N IS ŁA W  STĘPIEŃ

*
W czasie dyskusji na zebraniu 

w hucie „F e rru m “ , jeden z 
członków kola ZMP, tow Bog
danów, powiedział: „Na przyki.-i 
dzie film u  . Legitym acja part *• 
na" w inn iśm y się uczyć. iv ' 
ważna jest. nasza legitym acja 
organizacyjna. W film ie  tym  
mąż wykrada żonie legitym ację 
pa rty jną  i oddaje ją  wrogowi, 
którem u udaje się potem prze
ślizgnąć w szeregi P a rtii i pro
wadzić sabotaż. Dlatego chroń
my naszą legitym ację, jak  n a j
cenniejszy skarb.

„W ie lką  nauką jest dla nas 
film  „M iasto  m łodzieży“  — po
w iedział w dyskusji m łody ro
botn ik ze stalowni, tow K ionek 
— m ów i on o tym , że posiada
nie leg itym ac ji zobowiązuje do 
przodowania wszędzie, w pracy 
p rodukcy jne j i społecznej" „O - 
trzym ując legitym acje zetem- 
powskie — m ów ii tow T oka r
ski — stara jm y się dorównać 
naszemu starszemu bratu. Kom - 
somołowi. Do ulepszenia za- 
zaniedbanej pracy zetempow- 
skie j na naszej hucie, zobowią
zuje nas legitym acja zetempow- 
ska. Każdy czionek otrzym uje 
konkretne zadania do w ykona
nia — oto hasło naszego dzisie j
szego zebrania“ .

Koresp.
W ŁA D Y S ŁA W  M A LA K A

Katow ice

oraz powszechnego udzia łu pra
cowników we współzawodnic
tw ie  pracy. Dzięki temu załogi 
zakładów przemysłu w łókien 
sztucznych mogły wykonać za
dania zwiększone w porównaniu 
z produkcją  r. ub. o przeszło 13 
proc.

Do dnia 20 bm. w ykona ł swe
roczne .zadania produkcyjne 
C entra lny Zarząd Przemysłu 
Meblarskiego. We wszystkich 
w kładach tego przemysłu pod
jęto już obecnie przygotowania 
do rea lizacji zadań I kw a rta łu  
1953 r.

dukowanych kom bajnów KW -52 
polskiego typu. Dalsze kom baj
ny, przewidziane do oddania 
przemysłowi węglowemu w na j
bliższym czasie, znajdują się w 
końcowej fazie montażu.

Całkow icie gotowe Już do 
pracy w kopalni, wypróbowane 
pod względem sprawności kom
bajny KW-52 już za parę dni 
zostaną oddane załogom górni
czym.

Odlewnia żeliwa 
w lewej Hucie 

rozpocznie wkrótc® 
produkcją

Budowniczow ie kom binatu 
Nowa Huta donoszą, że w tych 
dniach oddali w stanie surowym 
nowy w ie lk i ob iekt — halę od
lew n i żeliwa Jest to w yn ik  zo
bowiązania podjętego dla po
parcia Programu W yborczego; 
Frontu Narodowego ' uczczenia | 
X IX  Zjazdu KPZR O biekt ten 
wznosiły ekipy robotnicze za
rządu budowlanego n r 2 pod | 
k ie row n ictw em  technika F iiap- i 
ka.

Odlewnia żeliwa kom binatu . 
Nowa Huta rozpocznie produk- ! 
cję w roku przyszłym.

Budewa centralnego 
systemu cieplnego 

w stolicy
W  W arszawie prowadzona 

jest obecnie m odernizacja elek
tro w n i w tym  celu, by mogła
ona przekazywać n iew yko rzy-

Ii staną dotychczas energię cieplną 
i do m ie jsk ie j sieci ogrzewniczej.
I

wę m ag istra li rozprowadzającej 

gorącą wodę.
Dalszy rozwój budowy cen

tralnego systemu cieplnego sto
l ic y  nastąpi z chw ilą  ukończe
n ia  budowanej na Żeraniu

w ie lk ie j e lektrociep łow ni, k tóra 
ogrzewać będzie północne dziel
nice mieszkaniowe I zaopatry
wać w parę technologiczną za 
kiady pracy położone w tej czę 
ści miasta.

Niedawno uruchomiono nowy wspaniały obiekt 6- la tk i  — ko
palnie „Z iemowit  11“ .

Na zdjęciu: Maszynista Paweł Urbańczyk przy obsłudze no
woczesnej maszyny wyciągowej głównego szybu.

Foto Baranowski — CAF

V a fnidmih t drinkach

M ło d z ie ż o w a  b ry g a d a  w P Z M S  
w P ru s z k o w ie  

w y b r a ła  c ię żs zą  p ra c ę
(In form acja własna)

Rośnie cementownia „Rejowiec II"

O przedterm inowym  wykona
niu roc. ¡ego planu p ro du kcy j
nego zameldował już również 
C entra lny Zarząd Przemysłu 
Mleczarskiego. W związku z 
tym  przew iduje się, że przemysł 
m leczarski do końca br. prze
kroczy plan o 3 proc.

Załodze Ekspozytury Towaro- 
wo-Spedycyjnej PKS w T o ru 
niu przekazany został sztandar 
przechodni Zarządu Głównego 
Związku Zawodowego Pracow
ników  Transportu Drogowego i
Li i U lic /fc fg o  — i ld g lO U ż l ¿d 4t»nV>'-
cięstwo w m iędzyzakładowym 
współzawodnictw ie pracy i w y 
sokie osiągnięcia w I I I  kw arta le  
br.

Polskie kombajny 
węĘhm zdaty 

egzamin sprawności
Przemysł maszyn górniczych 

ukończył w tych dniach mon
taż pierwszych seryjnie wy pro- Równocześnie rozpoczęto budo*

W PZMS w Pruszkowie zor
ganizowano brygadę szturmo
wą. składającą się z młodzieży 
pracującej w pudelkam i. B ry 
gada stanęła do pracy w de
seczkami, gdzie robota jest bar
dzo trudna i ciężka.

Dobre rezu ltaty daje ruch 
pionierski w . Fabryce Maszyn 
Żniwnych, Stoczni Rzecznej I 
Zakładach Stolarskich w Pło
cku.

Powstała tam 9-osobowa bry
gada młodzieżowa, która stając 
na na jtrudnie jszych odcinkach 
objęła k ie row n ic tw o 4 maszyn 
Członkowie te j brygady: Hen
ryk  Cybulski, Ahiew ski i Jan 
M ichalski, wyknnu ią juz od 208 
do 250 proc. normy.

Trudności xostoty 
przełamane

Młodzież Zakładu W ytwórcze
go Sprzętu Instalacyjnego T-8 
w Bydgoszczy, utworzyła bry 
gadę szturmową, k tóre j zada
niem jest pomóc wydziałom 
mającym trudności z wykona
niem planów produkcyjnych 

| Trzeba przy tym  zaznaczyć, żt 
przed ukazaniem się Apelu Za
rządu Głównego ZM P o zaciągu 
i ruchu pionierskim , plany za
kładu bvły wykonywane jedy
nie w 75—80 proc. Natomiast,

gdy młodzież ruszyła do sztur
mu, plany ostatniego miesiąca 
zostały zrealizowane przed ter
minem.

ZMP-swcy stoczni gdańs!rfe| 
w brygadach szturmowych

Młodzież Stoczni Północnej w
Gdańsku, rzucając hasło przed
term inowego zrealizowania za
dań 3 roku Sześciolatki, podjęła 
szereg zobowiązań, które przy
czyniły się do szybszego odda
nia do eksploatacji jednostek.

Tak np. grupa ZMP-owska z 
działu remontu maszyn, two
rząc brygadę szturmową, w y
brała spośród siebie 3 na jlep
szych ZM P-owców: Szymań
skiego, Jasnocha 1 Kośnika. któ
rym  powierzono ustaw ianie 
głównego siln ika  oraz lin ii wa
lu na jednej z nowobudowa
nych jednostek.

Praca ta wymagała wiele 
| umiejętności zawodowej Do

świadczeni fachowcy nie wie
rzyli, że młodzi technicy w y
konają tak poważne zadanie. 
Jednakże ambicja i chęć prze
zwyciężenia trudności spraw i
ły, że powierzone brygadzie 
szturm owej zadanie wykonane 
zostało szybko i sprawnie, a sta
tek odszedł w term in ie  do prób 
technicznych na morze.

(T. Sw.)

Na budowie Nowej Huty 
młodzież zdobywa kwalifikacje zawodowe

Setki młodzieży z małopolskich włosek znalazło w roku bież. 
pracę I zdobyło zawód na budowach 100-tysięcznego miasta 
Now-a Hula.

W roku bież. na budowach

Mimo okresu zimowego tempo budowy cementowni Rejowiec 
nie słabnie. W trakcie budowy znajdują  się wielk ie żelbeto
nowe silosy, zaś w hali  oddziału węglowego zespoły robotników  

montu ją już  pierwsze urządzenia.

Na zdjęciu: Przodująca brygada Jana Staszczaka układa tory  
ko le jk i  wąskotorowej dowożącej materia ły  budowlane

fo t — CAF

Miasta Nowa Huta przeszkolono 
z górą 800 młodzieży. M iodzi 
robotnicy szkolili się w  bryga
dach pod okiem  doświadczo
nych fachowców oraz na k u r 
sach. Najlepszych k ierowano na 
tzw. stachanowskie przeszkole
nie przodownictwa pracy.

W rzędzie czołowych m urarzy 
znaleźli się Jan Zim er, Z. Ko-

młodych dziewcząt, k tóre dopie
ro tu, w  Nowej Hucie, zdobyły 
zawód. K ie row n ik iem  zespo
łu jest Z. Brzeźniak, cór
ka małorolnego chłopa ze 
wsi Staszówka w pow. gor
lick im . W brygadzie te j pra
cuje również m. inn. M. Staroń, 
k tóra przyszła do Nowej H u ty  z 
Sąspowa w pow. o lkuskim . Ta 
młoda robotnica jest dziś jedną

ncckl i Z. Urynowicz, którzy ; z czołowych tynkarek zespołu, 
przyszli do Nowej H u ty  nie po- j W roku przyszłym szkolenie 
siadając żadnych k w a lif ik a c ji.

gasną i krzepią sity nych narodów

ŁÓDŹ
W czasie zebrania, 

nego wym ianie
poś.więco- 

leg itym aćji w 
W idzewskiej Fabryce Maszyn

„P raw da“  z 28 bm. w  a rtyku le  wstępnym  pt. 
ną s iły  wolnych narodów“  pisze m in.:

A r i ą / l k u ł  w s t ą p m y

Rosną i krzep-

Na budowach 190-tysięcznego 
miasta zdobywają zawód setki 
kobiet. Chlubą całej załogi jest 
pierwsza w k ra ju  kobieca b ry 
gada mechanicznego tynkow a
nia. W skład je j wchodzi 26

zawodowe na budowie miasta 
Nowa Huta roz.wonie się jeszcze 
bardziej. Według prow izorycz
nych planów, w roku przy
szłym przew iduje się przeszko
lenie o 30 proc. więcej robo tn i
ków  niż w roku bież.

Rok 1952 wejdzie do h is to rii 
ja ko  rok wspaniałych sukcesów 
wolnych narodów jednolitego i 
potężnego obozu socjalistyczne
go.

Pod k ie row n ictw em  p a rtii 
Len ina-S ta lina  niezłom nie zdąża 
do kom unizm u Związek Ra
dziecki — pierwsza „brygada 
szturm ow a" światowego ruchu

z sali w yruszyła  delegacja koła j  rewolucyjnego i  robotniczego, 
na IV  K onferencję P arty jną  i Idąc za przykładem  Związku 
Czerwonego Widzewa, niosąc Radzieckiego i  w  oparciu o j t -  
bojowe, zetempowskie pozdro- \ go braterską pomoc masy p ra
w ienia: „uzbro jen i w nowe legi- j cujące k ra jó w  dem okracji ludo- 
tymacje zetempowskie będziemy | w ej budują z entuzjazmem no- 
walczyć jeszcze us iln ie j o lepsze j we życie. Zb liża jący się ku  koń- 
w yn ik i w pracy i nauce". cow i rok  1952 przyn iósł naro-

Po wręczeniu leg itym acji ' d°m  tych k ra jó w  w iele radości, 
członkowie koła wydali trzem ! Osiągnięto znaczne sukcesy w 
przodującym kolegom rekomen- j rozw oju gospodarki i  k u ltu ry , 
dacię d o 'P a r t i i oraz p rzy ję li j w  podniesieniu stopy życiowej 

■ ■ ■ mas pracujących. Podobnie ja k  
w  Zw iązku Radzieckim, również 
w  kra jach dem okracji ludowej

do organizacji młodą te le fon i
stkę, Stanisławę Brzezińską.

H. W IT K O W S K I
Łódź

Dnia 20 X f !  1952 r. odbyła się w  Polskich Liniach Oceanicz
nych w Gdyni uroczystość wręczenia nowych legitymacji  ZMP- 

owskich członkom koła ZMP
Na zdjęciu: Przewodniczący ZM P Bronis ław Walczak wręcza 

nowa legitymację Zof i i  Rotkiewicz — aktywistce ZMP.
fo t -  CAF

wspaniale po tw ie rdzają się ge
nia lne słowa Lenina, że „socja
lizm  k ry je  w sobie potężne s iły  
i że ludzkość przeszła obecnie 
do nowego stadium  rozw oju ro 
kującego niezwykle wspaniale 
m ożliwości".

U stró j ludowo-dem okratyczny 
pełn iący funkc je  dyk ta tu ry  p ro
le ta ria tu  s tw orzy ł szerokie moż
liw ości z likw idow an ia  dawnego 
zacofania gospodarczego, uprze
m ysłow ienia k ra jó w  dem okracji 
ludowej. Dzięki bra te rsk ie j po
mocy Zw iązku Radzieckiego po
wstaje we wszystkich ludowo- 
dem okratycznych państwach 
Europy ciężki przemysł — pod
stawa stałego rozw oju gospo
dark i i  umocnienia niezawisłości 
narodowej.

Samo wyliczenie w ie lk ich o- 
b iektów  przemysłowych, u ru
chomionych w ciągu jednego 
ty lko  bieżącego roku w krajach 
dem okracji ludowej w Europie, 
świadczy dobitn ie o szybkiej 
zm ianie oblicza tvch kra jów , o 
ogromnej sile żywotnej nowego 
ustroju społecznego. Dwa w ie l
kie piece, potężny blum ing. k i l 
ka pieców m artenowskich, po
tężna elektrow nia wodna — w 
P o lsc ,; dwa w ie lk ie  piece, trzy 
m arteny, blum ing, dw ie ele
k trow n ie  wodne — w Czecho
słow acji; w ie lk i piec i w ie lka

fabryka w łókiennicza — na 
Węgrzech; dw ie w ie lk ie  ele
k trow n ie  — w  R um un ii; w ie lk ie  
zakłady celulozy 1 ważna magi
strala kolejowa — w  B u łga rii; 
szereg zakładów przemysło
wych — w  A lb an ii — oto jedy
nie część tego, co zbudowano w 
kra jach dem okracji ludowej w  
1952 r. Pomyślnie rozw ija ło  się 
pokojowe budownictw o w  N ie
m ieckie j Republice Demokra
tycznej. Uruchomiono wiele no
wych zakładów przemysłowych.

W szybkim  tem pie rozw ija  
się gospodarka Chińskie j Re
p u b lik i Ludowej. Znacznie prze
kroczono przedwojenny poziom 
produkcji w  najważniejszych 
gałęziach przemysłu, zakończo
no w  zasadzie reform ę rolną, 
buduje się w ie lk ie  urządzenia 
hydrotechniczne. Naród chiński, 
ja k  oświadczył towarzysz Mao 
T  tung, w kró tce rozpocznie 
budownictw o gospodarcze na 
szeroką skalę.

Każdy rok przynosi wciąż no
we niezaprzeczalne dowody, że 
we w -półzawodnictw ie gospo
da czym dwóch systemów zwy
cięża socjalizm. O publikowany 
w  dzisiejszej „P raw dzie“  w y
kres uw idocznia dobitn ie głębo
k i kon trast m iędzy rozwojem 
przemysłu państw ludowo • de- 
rr. ,’kratycznych w Europie — 
Pol k i, Czechosłowacji, Węgier, 
Rum unii, B u łga rii, A lban ii — i 
z; hodnio - europejskich kra
jów  kapita listycznych ,— Fran
cji, Belgii, A us trii, Holandii, 
G recji i Luksemburga.

Pod koniec bieżącego roku 
globalna produkcja przemysło
wa w  kra jach dem okracji ludo
w e j przekroczyła poziom przed
wojenny o 188 proc., zaś w w y
m ienionych krajach ka p ita li
stycznych — ty lko  o 31 proc. W 
1952 r. p rodukcja  przemysłowa 
w kra jach dem okracji ludowej 
w  Europie wzrosła o 20 proc., 
zaś w  wym ienionych krajach 
kapita lis tycznych zaledwie o 
0,8 oroc. Znaczy to, że w r. 1952 
tc irp o  rozwoju przemysłu w 
krajach dem okracji ludow ej by
ło 25 razy wyższe niż w zmar- 
sh l i  iwanych kra jach Europy 
zachodniej.

Idzi« prz«d« wszystkim  o to,

że w  Polsce, Czechosłowacji, na j rodów, wychow ują masy pracu- 
Węgrzech, w Rum unii, B u łga rii, j jące w  duchu proletariackiego

internacjonalizm u, świadomego 
stosunku do pracy, do obowiąz
ku wobec społeczeństwa, wobec 
państwa, w  duchu czujności 
wobec knowań im peria listycz
nych podżegaczy do nowej w o j
ny. Sukcesy budowniczych no
wego życia w yw o łu ją  wście
kłość w  obozie reakcji Im peria
listycznej. W swej nienawiści 
do nowego ustro ju  społecznego, 
k tó ry  usta lił się ostatecznie w 
państwach dem okracji ludowej, 
reakcja im peria listyczna podej
m uje rozpaczliwe próby prze
szkodzenia pokojowej twórczej 
pracy wolnych narodów. Proce
sy zdrajców w  kra jach demo
k ra c ji ludowej, a w  szczegól
ności niedawny proces ośrodka 
spiskowego w  Czechosłowacji, 
zdemaskowały wobec całego 
św iata zbrodnicze plany impe
ria lis tów . Wzmagająca się czuj
ność mas pracujących kra jów  
dem okracji ludowej, ich zespo
lenie wokół swych kom uni
stycznych i robotniczych pa rtii, 
ich niewzruszona przyjaźń z 
w ie lk im  Zw iązkiem  Radziec
k im  stanowią gwarancję, że 
również w przyszłości wszyst
kie plany wrogów wolnych na,- 
rodów będą skazane na fiasko.

Nowe wspaniałe perspektywy 
otw iera przed kra jam i obozu 
socjalistycznego rok 1853. Lu 
dzie pracy w  tych krajach są 
pewni, żc przyszły rok będzie 
rokiem  pokojowej twórczej pra
cy, dalszego rozwoju gospodar
k i i ku ltu ry .

Wraz ze Związkiem  Radziec
k im  toczą walkę o pokój i przy
jaźń między narodami masy 
pracujące kra jów  dem okracji 
ludowej. Obecnie na przestrze
ni od Chin i Korei do Czecho
słowacji i Węgier Istnieją, ro
sną i krzepną nowe „brygady 
szturmowe" światowego ruchu 
rewolucyjnego i robotniczego w 
postaci k ra jów  dem okracji lu 
dowej.

Wolne narody obozu socja li
stycznego, zajęte pokojową, 
twórczą pracą, w ita ją  1953 rok 
z niezłomną wolą w a lk i o no
we sukcesy w budownictw ie ży
cia socjalistycznego, o utrzym a
nie i utrw a len ie  pokoju na ca
łym  świecie.

A lb an ii podobnie ja k  w  Związ^ 
ku Radzieckim rozw ój gospo
darczy odbywa się w interesie: 
m- s pracujących. Gospodarka, 
ta nie zna kryzysów. Zapewniaj 
ona systematyczne podnoszenie; 
stopy życiowej mas ludowych 
i ca łkow ite  zatrudnienie s iły  ro 
boczej. W krajach kap ita lis tycz
nych gospodarka rozw ija  się n ie j 
w  interesie mas pracujących, 
lecz w  interesie zapewnienia 
maksymalnego zysku kapiteli-, 
st . Gospodarka ta m iota s ię . 
w  kleszczach pogłębiającego się, 
wciąż ogólnego kryzysu kap ita 
lizm u i stale powtarzających się 
kryzysów  gospodarczych.

„Doświadczenie te j współpra
cy dowodzi, że żaden k ra j kap i
talis tyczny nie mógłby udzielić 
k ra jom  dem okracji ludow ej tak 
skutecznej 1 na tak wysokim  
poziomie technicznym stojącej 
pomocy, ja k ie j udziela im  Z w ią 
zek Radziecki. Chodzi nie ty l
ko o to, że pomoc ta jest po
mocą maksymalnie tan ią i tech
nicznie pierwszorzędną. Chodzi 
przede wszystkim  o to, że u 
podstaw te j współpracy leży 
szczere pragnienie wzajemnego 
przyjścia sobie z pomocą i osią
gnięcia wspólnego podniesienia 
gospodarki. W rezultacie ma
m y wysokie tempo rozwo
ju  przemysłu w tych kra jach". 
(Stalin)

Ekonom ika kra jów  obozu so
cjalistycznego — to ekonomika 
budownictwa pokojowego. W 
odróżnieniu od tych kra jów  
państwa kapitalistyczne Euro
py zachodniej duszą się w k le
szczach niewolniczej, amery
kańskie j ■ „pom ocy", która 
niszczy ich gospodarkę narodo
wą, przekształcając ją w doda
tek do monopoli am erykań
skich. Zgubny w p ływ  na gospo
darkę kra jów  zm arshailizowa- 
nych w yw iera realizowany pod 
presją USA wyścig zbrojeń, po
chłaniający ogromne s iły  I 
środki.

W toku socjalistycznego prze
obrażenia kra jów  demokracji 
ludowej rosną nowi ludzie ro
zumiejący żywotne interesy 
swoich narodów 1 zdolni do 
obrony tych interesów. Kom u
nistyczne 1 robotnicze partie, 
kroczące na czele wolnych na-

Spółdzielcy pow. gostynińskiego
po całorocznej pracy
przystępują do podziału dochodów

W pow. gostynińskim , w o j. warszawskiego, nastąpi! w  rb. da l
szy poważny rozw ój spółdzielczości p rodukcyjne j. Liczba spół
dzieln i produkcyjnych w  tym  powiecie w  porównaniu z r. 1949 
wzrosła praw ie czterokrotnie i wynosi obecnie 23. Do is tn ie ją 
cych spółdzielni przystąp iło ponad 180 nowych członków. 
W w ie lu  gromadach chłop! zorganizowali w  tym  roku kom ite
ty założycielskie. M. inn. żywo pracują kom ite ty  w  Pod cza
chach, Sannikach i Osmolinie.

Dzięki coraz lepszej organiza
c ji pracy, wzrastającej dyscypli
nie wśród spółdzielców oraz du
żej . pomocy POM, spółdzielnie 
okrzepły organizacyjnie i rozw i
nęły się gospodarczo. N a jw ięk
szy postęp widoczny jest w  dzie
dzinie hodowli. W ciągu trzech 
kw a rta łów  br. stan pogłowia by
dła wzrósł w porównaniu z ro
kiem  ub. o przeszło 20 proc., 
trzody o ok. 30 proc., a owiec — 
o przeszło 60 proc.

Podsumo%vując całoroczny 
sw ój dorobek oraz przystępując 
do podziału dochodów, spółdziel
cy pow. gostynińskiego s tw ie r
dzają poważny wzrost m ają tku  
spółdzielczego .jak również 
zwiększenie się dochodów gospo
darstw  zespołowych. Jedni z 
pierwszych w pow. gostyniń- 
skim  podzielili dochód Spółdziel
cy z W ionczeniina Polskiego, 
którzy zespołowo gospodarują od 
1949 r. W w yn iku  starannej pie
lęgnacji upraw Polowych, racjo
nalnego nawożenia gleby oraz 
zastosowania do siewów nasion 
kw a lifikow anych , uzyskali oni 
w tym  roku bardzo poważną 
zwyżkę pionów. M. Inn. zebrali 
oni o 11 q owsa, o 6 q jęczmie
nia, o 4 q żyta, o 1 q pszenicy 
z ha w ięcej niż w  roku ub. Prze
ciętnie z ha uzyskali oni 27 q 
owsa. 28 q jęczmienia, 22 q ży
ta, 28 q pszenicy, 16 q strączko
wych oraz 16,5 q oleistych.

Dobre w yn ik i uzyskali rów 
nież spółdzielcy w rozwoju ho
dow li. W oborze spółdzielczej 
znajduje się obecnie 68 sztuk 
bydła, a w chlew ni — 130 sztuk 
trzody.

Z honorem i przed term inem  
wykonała spółdzielnia obowią

zek dostawy zboża i ziem nia
ków.

Wszechstronny rozwój gospo
darki zespołowej pozwolił spół
dzielcom z Wionczemina, po 
spłacie wszystkich k ró tko te rm i
nowych pożyczek oraz należnoś- 

| ci za pracę POM-u, osiągnąć 
| wysoki dochód. Z tego dochodu 
¡wydzielono statutowe fundusze, 
i a resztę rozdzielono jako zapla- 
| tę za dn iów ki obrachunkowe. 
| Zapłata za jedną dniówkę w y- 
! nosi: 3,67 kg żyta, 3,42 kg psze- 
| n i •. ’ ,19 kg jęczmienia, 4,13 kg 
I z le-n iaków , 0,25 kg cukru, 4,13 
| kg słomy oraz 11,34 zl gotów
ką.

Dzięki w yda jne j pracy wszy
stkich członków, poważne osią
gnięcia w  gospodarce zespoło
w ej uzyskali również spółdziel
cy z Kamieńca, gdzie po spła
cie 210 tys. zl zadłużeń i w y 
dzieleniu funduszów uzyskano 
zapła' - za dn iówkę obrachun
k i ą w wysokości: 5 kg żyta, 
3 pszenicy, 1,6 kg jęczmie
nia. 5 kg ziem niaków 3.9 kg bu
raków. 20 kg słomy. 0.65 kg cu
kru oraz 8 zł gotówką.

Poważne osiągnięcia, ja k ie  u- 
z y s k i ' i  z roku na rok spół
dzielnie produkcyjne, przekony- 
wu ją coraz więcej mało i śre
dniorolnych chłopów pow. Gos
tyn in  o wyższości gospodarki 
ze po łow tj nad indyw idualną, 
toteż przystępują oni coraz chęt
niej do spółdzielni produkcyj
nych. Np. do nowozałożonej 
s t 'dzie ln i produkcyjne j w Wo- 
liszuwie. która powstała w ro
ku '*ież., przystąpiło ostatnio 8 
nowych członków. W roku bież. 
przystąpili również nowi człon
kowie do spółdzielni produkcyj
nej w W ionczeminie Polskim.



Miłujący pokój ludzie uzbrojeni w słowa Stalina 
osiągną jeszcze wspanialsze zwycięstwa

?

W artykule pt. „o umocnie
nie pokojowej współpracy m ię
dzy narodami“  dziennik '„Rude 
Pravo“ podkreśla ogromną do
niosłość odpowiedzi, jakich u- 
dz ie lii Józef Stalin na pvtania 
korespondenta „New  York T i
mes“ .

Po omówieniu agresywnej po
li ty k i im peria listów  zachodnich 
»Rude Pravo“  stwierdza m. in.:

Słowa STALIN A są silnym
ciosem dla imperialistycznych 
podżegaczy wojennych. S TALIN  
raz jeszcze potw ierdził, że przed 
ludzkością stoi otworem droga 
pokojowej współpracy między 
narodami, droga do utrwalenia 
pokoju na całym świecie. Jed- 
nncześnie nowa wypowiedź 
S T A L IN A  stała się orężem 
wszystkich ludzi m iłujących po
kó j i walczących przeciwko pod- 
zegaezorn w o j e n Z e  słów 
S T A L IN A  czerpią oni znów 
w iarę  w  de fin ityw ne zwycię-

Głosy prasy światowej o odpowiedziach Józefa Stalina
stwo w walc« o ustanowienie
trwałego pokoju. Również nasz 
naród zaczerpnie z tych słów no- 
" e s iły  do spotęgowania w a lk i 
w obronie pokoju u boku setek 
m ilionów  obrońców pokoju na 
całym świecie.

Kończąc a rtyku ł dziennik pi
sze:

U progu nowego roku wszy
scy miłujący pokój ludzie otrzy
mali nową wielką pomoc. Zwią
zek Radziecki i wielki STALIN  
dzierżą niezachwianie sztandar 
pokoju. Miłujący pokój ludzie, 
uzbrojeni w słowa STALINA, 
kierowani geniuszem stalinow
skim, osiągną w nadchodzącym 
roku dałsze, jeszcze wspanial
sze zwycięstwa.

Cala niemiecka prasa demo
kratyczna poświęca wiele m ie j
sca niedawnemu wyw iadow i 
JOZEFA STALINA.

! Dziennik „Neues Deutschland
j podkreśla w artyku le  wstępnym, 
| że odpowiedzi S T A L IN A  udzie
lone korespondentowi „New 

! York Times“  u progu nowego 
: roku stanowią niezmiernie do- 
I oiosły w kład w dzieło utrzyma- 
; nia pokoju. Słowa S T A LIN A  
powtarzają w  zwięzło] formie 
zasady radzieckiej po lityk i po
koju 1 współpracy między na
rodami. Stanowią one skutecz
ny oręż dla bo jowników pokoju 
w  ich akcji demaskowania sił 
agresji. Czy podżegacze wojen
ni — zapytuje dziennik — oś
mielą się jeszcze tw ierdzić, że 
są „zmuszeni“  do upraw iania 
po lityk i wyścigu zbrojeń i „z i
mnej w o jny“ ? Jasne jest, że 
odpowiedzi S T A L IN A  mieć bę
dą w ie lk ie  znaczenie praktyczne 
dla całokształtu po lityk i między
narodowej w nadchodzącym ro
ku.

„Berliner Zeitung“ podkreśla, 
że odpowiedzi S T A L IN A  torują

raz jeszcze drogę do odprężenia 
w  sytuacji międzynarodowej. 
Słowa S T A LIN A  powitane zo
stały z radością przez wszyst
kich m iłujących pokój łudzi na 
całym świecie..

Również zachodnio-niemieckle 
dzienniki demokratyczne oma
w ia ją  obszernie odpowiedzi 
JOZEFA S T A LIN A . Centralny 
o.gan KPD. „Freies Volk“  p i
sze, że S TA LIN  dał światu pię-

lVa w ie lk im  w iecu  
deisgaeja francuska złożyła sprawozdanie 

z obrad Kongresy Narodów w Obronie Pokaja
kny podarunek świąteczny i nó- j 
woroezrw. Słowom S T A LIN A , i 
tchnącym w iarą w możliwość 
utrzymania pokoju, dziennik i 
przeciwstawia akcję sił agresji 
i nagonkę antyradziecką w T r i-  
zonii. „Freies Vo!k“  wzywa do 
położenia kresu tej nagonce, do 
usunięcia reżimu bońskiego i do 
wkroczenia na drogę porozumie
nia w myśl pragnień wszystkich 
n .rodów m iłujących pokój.

Sukcesy Opery Poznańskiej w Moskwie

Kie tylko Iw onę Ducharme
Są słowa, które nie prze- 

brzm iewają: zapadają w  pa
mięć, pozostają w  sercu i roz
ważone w  myślach nabierają 
osobliwej siły.

B y ły  różne wypowiedzi o po
koju. Na poprzednich kongre
sach. na ostatnim  Kongresie Na
rodów. w  walce o pokój w ciągu 
ostatnich la t b ra li udział różni, 
na jróżn ie js i ludzie... Głosy a r
tystów, p is a n y  naukowców w 
obronie niepodległości i wolno
ści zespalały sie z głosami zwy
k łych ludzi, k tó rzy  występo
w a li w  obronie życia i proste
go ludzkiego szczęścia...

Z trybuny Kongresu W iedeń
skiego apelowa! niedawno do 
wszystkich matek i ojców, do 
Wszystkich żołnierzy — do wszy
stkich ludzi Iwonę Ducharme, 
żołnierz agresywnej a rm ii ame
rykańsk ie j w Korei... „Ja—Iw o
nę Ducharme, prosty żołnierz, ja 
k tó ry  w idzia łem  rzeczy, jakich 
nigdy nie powinien oglądać czło
w iek  — żądam pokoju, żądam 
zaprzestan a ognia w  Kore i! Po
łóżmy koniec te j rzezi. Dość 
zbrodni, k rw i i nieszczęść — 
niech żyje pokój!“

Takie okrzyk i padały często 
na te j sali. — o  zbrodni i  o 
w o jn ie  mówiono wiele, ale tym  
roz-m  przez lin ię  fron tu , przez 
lin ię  okrucieństwa, grozy i oba
w y  o własne życie do ta rł na 
Kongres — żołnierz agresywnej 
a rm ii, człowiek, k tó ry  spod 
skrw aw ione j flag i ÓNZ w 
K ore i przeszedł pod błękitną 
flagę pokoju.

Moj:e Iwonę Ducharme jest 
komunista? Może dlatego jeź
dzi teraz po swoim kra ju , zbie
ra  ludzi i opowiada im  p raw 
dę o najdzikszej, na jokru tn ie j- 
szoj wojnie... Iwonę Ducharme 
by} zw yk łym  kanadyjskim  
chłopcem. M ia ł 18 la t, kiedy 
zaczął szukać pracy, m ia ł 20 
la t, k iedy w- biurze dla bezro
botnych powiedziano mu w re 
szcie: „P racy nie ma, ale je 
żeli chcecie służyć oiczyźnie mo
żecie zaciągnąć się do wojska“ ... 
Bo Kanada — ojczyzna Duchar
me mocniej niż żywicą pachnie 
teraz propozycjam i amerykań- 
łk ic h  b iu r werbunkowych.

Potem b y ł wyjazd: obcisły 
zgrabny m undur, żołd. kamele 
i  czekolada... Potem była Korea. 
Je.i wsie i miasta zrównane z 
ziemią, je j kobiety i dzieci... 
Rozbite drogi, spalone domy. 
rozdarte ludzkie ciała, albo te 
potworn ie zniekształcone od 
napalmu... Potem przyszły py 
tania — koszmarne, męczące 
ja k  zbrodnia... Co ja  tu  robię? 
Ja, Iwonę Ducharme, 20-letni

W. GONCZUBOW
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obywatel Kanady. — W  Imię 
czego, z czyjego rozkazu, dla 
kogo i po co zabijam...

Szphal w  Seulu był am ery
kański. Pachniało am erykań
skim chloroformem... snuły się 

j  amerykańskie siostry... podawa
no amerykańskie leki... nawet 

| biała gaza hygroskopijna mia- 
i la znaczek „Madę in  USA“ ... 
j M yśl ty lko  bolesna i piekąca 
; ja k  rana pracowała w  znieru
chomiałym ciele; — ta była bez 

i kojącej e tyk ie tk i „M adę in 
USA“  — ją trzy ła  i nie dawała 
spokoju: „Z  jaką nienawiścią 
pa trzy ł na mnie tamten ciem- 
nooki żołnierz i ta dziewczyna 
co strzelała... Jak oni śpiewali 
umierając... Po naszej stronie 
śpiewają ty lk o  po w h isky, o 
czym zresztą można śoiew-ć za
bijając... o ojczyźnie? Tu w 
Kore i je j nie ma! o  wolności, j 
o życiu? _  Nie po to tu  je 
steśmy... W  ogniu gorączki spa- 
ła jącej ciało, w długich noc- 

j n.vch majaczeniach do Duchar
me powróciło dzieciństwo: nie
dawno przecież matka trzym ała 
go na kolanach. B yła  głęboko 
re lig ijna  i w  tym  duchu w y
chowywała syna...

Ciężko jest myśleć o matce z 
Kanady — tu ta j w  Korei... 
Ciężko tu  wspominać szkołę, 
p rzy jac ió ł i bliskich... ciężko 
znieść samemu ciężar pytań i 
zwykłego ludzkiego sumienia.

Ducharme zaczął rozmawiać 
z kolegami... już nie b y ł sam. 
Żołnierzy z Kanady i z F il i
pin — z A n g lii i  ze Stanów 
dręczyły te same pytania... „Do 
mojego k ra ju  jest stąd 3 tys ią 
ce k ilom etrów “  — m ów ił K a
nadyjczyk. — Co ja tu robię? 
Czego bronię? — Am erykanin, 
A ng lik , F ilip ińczyk i Francuz 
m yśle li o tym  samym, obliczali 
już  nie ty lk o  odległość do swo
jego kra ju , ale i całą potw or
ność tych dwóch krw aw ych la t 
wojny... A  takich obliczeń gdy 
się już raz zaczną nie uśmie
rza ani am erykański ch loro
form , ani żołd, ani strach przed 
sądem wojskowym...

Iwonę Ducharme m ów ił przed 
paroma dniam i z trybuny K on
gresu Narodów. Ze ściśniętym 
gardłem opowiadał o Kore i i 
ojczvstą mową swojej m atki, 
po francusku w o ła ł: „Je reclame 
la f in  de cette boucharie“  — 
Dość tej rzezi, dość zbrodni... 
Żołnierz w yrw any z szeregów 
am erykańskiej sołdateski tak 
m ów ił o obronie pokoju: „Je 
stem przekonany, że nasza w a l
ka jest ważna i  potrzebna. Je
stem przekonany, że rozu
m ieją to wszyscy — tak -jak ja

zrozumiałem o co walczy K o 
rea... Wierzę w  naszą siłę, w ie
rzę w  ruch pokoju — dlatego 
tu ta j jestem“ ... K iedy ok lask i
wano Ducharme, zbliżyła się 
do niego dziewczyna — jedna 
z 19 tu delegatów Korei. Uści
snęła go mocno i  po raz p ie rw 
szy Iwonę Ducharme zobaczył, 
że czarne, trochę podłużne oczy 
Koreanki po tra fią  być serdeczne, 
promienne, przyjazne...

Iwonę Ducharme, człowiek, 
k tó ry  jeździł po całej Kana
dzie ze słowami praw dy o a- 
m erykańskie i ^agresji w  Korei, 
Iwonę Duchafme, k tó ry  broni 
pokoju — na W iedeńskim K on
gresie znalazł do końca po
tw ierdzenie na pytania, które 
jego, F ilip ińczyków . A ng lików  
i Am erykanów dręczyły jeszcze 
w  szpitalu w  Seulu... 15 m i
lionów  bomb padło na Koreę 
—- 22 m ilia rdy  dolarów zysków 
zebrały monopole am erykań
skie w  ciągu pierwszych sze
ściu miesięcy wojny... .Od w io
sny do jesieni 1951 roku zgi
nęło 97 tysięcy Koreańczyków 
— 43 m ilia rdów  dolarów zysków' 
zrealizował'.- amerykańskie mo
nopole... Na Phenian rzucono 
w  ciągu 2-ch la t m ilion  500 ty 
sięcy bomb — to jest 4 bomby 
na jednego mieszkańca. — D u
charme słuchał tych zestawień 
i c y fr  na Kongresie i w idz ia ł nie 
cyfry , ale bomby, pożogę, zn i
szczenie. śmierć — i zyski, zy
ski, zyski, dla k tó rych  Ang ii- 
kom, Am erykanom , F ilip iń czy
kom, Francuzom i jemu, Iwo- 
now i Ducharme z Kanady k a 
zano umierać w  Korei...

*
Są praw’dy, k tó re  raz pozna

ne 1 zgłębione nie pozwalają 
żyć Inaczej ja k  ty lk o  walcząc...
I  tak  żyje teraz Iwonę Du
charme — bo jow n ik  pokoju...

★
Przed paroma dn iam i 900 

lo tn ików  i żołnierzj' am erykań
skich odm ówiło wyjazdu na 
Koreę... Przed paroma dniam i 
żołnierz tej arm ii z trybuny 
Kongresu Narodów' wzywał do 
wTa lk i o pokój wszystkich lu 
dzi na świecie, w zyw ał do za
przestania rzezi i zakończył 
najprostszym okrzykiem : „Niech 
żyje pokó j“ .

Iwonę Ducharme, K anady j
czyk, k tó ry  przeszedł drogę od 
oddziałów am erykańskiej sołda
teski i  do ta rł na Kongres Po
koju, to ty tko  jeden przykład: 
takich ja k  on jest znacznie 
więcej... tak ich  ja k  on będzie 
coraz więcej!...

K R Y S TY N A  Z IE L IŃ S K A

27 bm. odbyło się w Moskwie 
drugie przedstawienie opery 
M oniuszki „Straszny D w ór“ .

Na przedstawienie p rzyby li 
wyżsi urzędnicy Kom ite tu do 
Spraw Sztuki przy Radzie M i
nistrów  ZSRR z przewodniczą
cym Kom ite tu — Twierdochie- 
bowem na czele, szef protokółu 
MSZ ZSRR Kułażenkow, k ie 
row n ik  IV  W ydziału MSZ ZSRR 
S trunników , prezes Akadem ii 
Nauk ZSRR Nieśmiejanow. 
wdowa po w ie lk im  rew oluc jon i
ście polskim  Feliksie Dzierżyń
skim  — Zofia Dzierżyńska, zna

ny publicysta radziecki D. Za- 
sławski, przedstawiciele świata 
muzycznego i artystycznego sto
licy oraz prasy.

Na przedstawieniu obecni byli 
również ambasadorowie państw 
dem okracji ludowej oraz u- 
rzędnicy ambasady PRL z 
ambasadorem nadzwyczajnym i 
pełnomocnym W. Lcw ikow skim  
na czele.

Przedstawienie odniosło w ie l
k i sukces. Szczególnie owacyjnie 
oklaskiwana była aria z ku ran 
tem w  wykonaniu solisty A. 
Klonowskiego.

W okresie świątecznym odbył 
się w  sali Welodromu Zimowego 
w  Paryżu masowy wiec, na k tó 
rym  delegacja francuska złoży
ła sprawozdanie z obrad Kon
gresu Narodów w Obronie Po
koju w Wiedniu. Wiecowi prze
wodniczył de Chambrun. Obecni 
byli prawie wszyscy delegaci o- 
raz liczni w yb itn i przedstawicie
le społeczeństwa francuskiego.

Omawiając w yn ik i prac Kon
gresu Casanova zwrócił szcze
gólną uwagę na hasła przyw ró
cenia pokoju w Vietnamie i K o
rci, na konieczność przeciwsta
wienia się rem ilita ryzacji Nie- 
miec zachodnich oraz, położenia

kresu okupacji amerykańskiej i dów. Podkreślił on je j bardzo 
zapewnienia niezawisłości Frań- szeroki i różnorodny charak- 
c.ji. Przeżywamy chw ile dccydu- tc> Do delegacji! francuskie j na 
jące dla ludzkości — oświad- ; Kongres w  W iedniu wchodziło 
czyi mówca. Wyścig ku wojnie | 35 komunistów, 20 socjalistów, 
i nędzy może się zamienić w j 21 postępowców, 6 członków 
wyścig do pokoju i dobrobytu, j MSP, 34 kato lików  różnych u-
Wymaga to jednak jedności i 
zdecydowanej akcji.

Następnie zabrał głos Yves 
Farge, jeden z laureatów S ta li
nowskiej Nagrody Pokojowej. 
Po omówieniu zagadnień doty
czących sprawy zawarcia paktu 
pokoju między w ie lk im i mocar
stwami Farge zaznajomił ze
branych ze składem delegacji 
francuskiej na Kongres Naro-

Kolonizatorzy francuscy aresztują
pairiatów raarskańsktc1! i tumskich

Jak w yn ika  z doniesień pra
sy. w  A fryce Północnej nie 
ustają represje wobec patrio
tów.

W Tunisie w  związku z za
machem na żandarma policja 
dokonała obławy w Kaf-Raf 
i Ras-Dżebel, aresztując 40 
osób. Podczas tej akcji policja 
zastrzeliła trzech mieszkańców. 
O dalszych aresztowaniach do
noszą również ze stolicy kra ju , 
ze Sfax Sousse.

T erro r panuje również w  Maro 
ku. Z Casablanki donoszą, że 
sądy wydają co dzień w vrok i 
skazujące. W jednym ty lko 'd n iu  
skazano 700 osób na karę w ię
zienia od trzech miesięcy do 2 
lat. W dzielnicy robotniczej 
Carriercs Centraies, odbyła się 
nowa „akcja pacyfikacyjna“ 
przy użyciu czołgów. Szczegóły 
te j akc ji trzymane są w tajem 
nicy. Wiadomo jednak, że były 
liczne ofiary.

grupowań (w tym  4 księży), 10 
protestantów (w tym  5 pasto
rów), 49 radykałów, republika
nów i niezależnych. Przed ob
rońcami pokoju stoi obecnie za
danie jak najszerszej populary
zacji uchwał Kongresu Naro
dów.

7 dalszym ciągu wiecu prze
m aw ia li Sartre, Raymond« 
Dien i radykał Hemu. Do pre
zydium wiecu nadpszly liczn« 
depesze i lis ty z wyrazami soli
darności.

■Ar
Dziennik „U n ita " Inform uj«,

że na naradzie czołowych dzia
łaczy obrońców pokoju o’’a z 
członków „Parlamentarnego K o 
m itetu Porozumiewawczego 
Obrony Pokoju" uchwalono prze 
prowadzenie w całych Włoszech 
szeroko zakrojonej kampanii po
pularyzowania uchwał Kongresu 
Narodów w Obronie Pokoju. 

I Jednocześnie uczestnicy narady 
postanow ili podjąć k ro k i p raw 
ne i polityczne przeciwko prze
śladowaniu i wrogim  aktom rzą
du włoskiego w stosunku do u - 

j czestników Kongresu Narodów 
w Obronie Poko.ju.

* wzmaga się fala dyskrym inacj i rasowej. Policja sza-
h:i* dzielnicach murzyńskich  bijąc i aresztując spokojnych  

przechodniów i mieszkańców. Foto CAF

A m e ry k a n ie  ro z b u d o w u ją  
b asy w o je n n e  w J a p o n ii

Jak donosi dziennik „Times 
Herald“ , szef garnizonu amery
kańskiego na wyspach R iu-K iu  
m ajor Butler, k tóry przebywa o- 
becnie w Waszyngtonie, che łp li
w ie oświadczył, iż za m iliony 
dolarów amerykańskich prze
kształca się te wyspy w  „G i
bra lta r Oceanu Spokojnego“ .

Ogólne koszty budownictwa? 
wojskowego na tych wyspach 
mają osiągnąć sumę 600 m ilio 
nów dolarów.

B utle r oświadczył dalej, że z 
dwóch olbrzym ich lotn isk zbu
dowanych na wyspie Okinawa 
bombowce amerykańskie typu 
B-29 mogą dolecieć do każdego 
punktu A zji, zaś bombowce typu 
B-36 mogą przelecieć nad Azją 
i wylądować w bazach amery
kańskich w A ng lii lub w A fryce 
Północnej. Butle r oznajm ił, iż 
na wyspach R iu-K iu  pełni w ła
dzę najwyższą i że jest tam 
„monarchą absolutnym “ .

USA, Japonia i lliemcy zach. wypierają Anglią
że śiiatawjch rynków zfeytii
angielska podkreśla *  niepokojem, że kończący się rok 

był rokiem gwałtownego osłabienia stanowiska Anglii na 
światowych rynkach zbytu.

W ładze a m e ry k a ń s k ie  zw a ln ia ją  i
w ię z ień  genera łów  h it le ro w s k ic h  — 
z b ro d n ia rz y  w o je n n ych .

(Z prasy)

R IDG W AYi
Panowie! Jak widzicie Stany Zjednoczone lą  za wolnością I

pracą: jesteście wolni i mamy dla wae dobrą robotę.

Zwracając uwagę na gw ałtow 
ne zaostrzenie się konkurencji 
na rynkach światowych organ 
angielskich kół gospodarczych 
„F inancia l Times“  stwierdza, że 
głównym i konkurentam i A ng lii 
przy zbycie środków produkcji 
są Stany Zjednoczone, Niemcy 
zachodnie i w  mniejszym stop
niu — Japonia, Według tego p i
sma, konkurencja amerykańska 
daje się we znaki „w  coraz groź
niejszej form ie“ . Charaktery
stycznym przykładem jest w y
bitne pogorszenie się sytuacji 
A ng lii na rynkach kra jów  Ame
ry k i Łacińskiej.

Należy to przypisać w znacz
ne) m ie rz e  wzrostowi eksportu 
USA do tych krajów . Tak więc 
w  samym ty lko  1951 roku eks
port towarów USA do B razylii 
zw iększył się dw ukro tn ie  i sta
nowi obecnie jedną trzecią część 
wszystkich towarów zagranicz
nych wwożonych do tego kraju.

Starając się podważyć stano
w isko A n g lii na rynkach świa
towych, monopole amerykańskie 
wykorzystu ją przeciwko A ng lii 
zależne od nich monopole za
chodnio - niemieckie, których 
konkurencja wzmogła się szcze
gólnie s iln ie  w 1952 roku.

Już w  1951 roku N iemcy za
chodnie prześcignęły A ng lię  w 
dziedzinie eksportu do zachod
nie j Europy kontynenta lnej. Ze
stawienie kw arta lnych  danych o 
eksporcie angielskim  i zachod- 
nio-niem ieckim  do Europy za
chodniej świadczy o tym , że 
eksport A n g lii nieustannie k u r 
czył się, a eksport Niemiec za
chodnich nieustannie wzrastał.

Stwierdzając, że Niemcy za
chodnie „nadal znajdują pod

stawowe ry n k i zbytu w  Europie 
zachodniej“  pismo „F inanc ia l 
Times“  podkreśla, że ponadto 
N iemcy zachodnie znacznie roz
szerzyły swe ry n k i w T u rc ji i 
kra jach A m eryk i Łacińskie j o- 
raz w ykorzystu ją obecnie moż
liwości eksportu do A z ji i  A - 
fryk i.

A ng lia  zaczyna również od
czuwać do tk liw ie  konkurencję 
japońską. Angielska prasa bu r- 
żuazyjna zaniepokojona jest 
zwłaszcza faktem, że Stany 
Zjednoczone przyczynia ją się 
do wzmożenia konkurenc ji ja 
pońskiej i  otwarcie k ie ru ją  je j 
ostrze przeciwko A ng lii. Jak p i
sze „Financial T im e s “ , m o ż n a  
byłoby ułożyć całą listę f irm  
japońskich w  przemyśle maszy
nowym, elektrotechnicznym, che 
micznym, gumowym i  na fto
wym , które zaw arły um owy z 
f ilm a m i zagranicznymi, głównie 
z am erykańskim i w  sprawie 
„pomocy technicznej“ i  k redy
tów. I  oto Japonia ukazała się 
na tradycy jnych rynkach an
gielskich. W samym ty lko  
1951/1952 roku eksport Japonii 
do In d ii wzrósł 2,4 raza, w  Pa
kistan ie zaś Japonia wyparła 
A ng lię  z pierwszego miejsca w 
dziedzinie im portu  m ateria łów  
włókienniczych, a obecnie po
dejm uje próby zajęcia czołowe
go miejsca w  dostawach ma
szyn. Na razie A n g lii udaje się 
utrzymać stanowisko głównego

Kryzys rządowy 
we Francji frv/a

W niedzielę deputowany gau- 
llis tow sk i Soustelle, po dalszych 

: rozmowach z przywódcami po- 
; szczególnych ugrupowań parla - 
j mentarnych, oświadczył prezy- 
| dentowi repub lik i Auriolowi, tę  
i nie może podjąć się m is ji u tw o

rzenia nowego rządu. Wówczas 
prezydent zw rócił się z propo
zycją utworzenia rządu do 
przywódcy M RP Georges Bi- 
uauH.

ABC głtipoty
Satelici USA, choć przyzwy

czajeni do przełykania niejed
nej gorzkiej pigułk i,  sporządzo
nej przez sojusznika zza ocea
nu, tym razem, nie mogli j u t  
znieść nowego upokorzenia. O- 
tó i  rządy W. Brytanii ,  Francji 
i  innych państw zachodnio
europejskich zwróciły  się Z 
„ protestem“ przeciwko na jnow
szej ustawie amerykańskie],  
senatora Mc Carran‘a. Ustawa 
ta, która weszła w  życie w  dniu 
24 grudnia przewiduje, że 
wszyscy marynarze statków za
granicznych, pragnący zejść w 
USA na  lą d  z o s ta ją  p o d d a n i u - 

'vrzedniern.il badaniu przez a- 
oentóiu FBI. w  celu skontrolo
wania ich „poglądów politycz
nych“ . Dopiero gdy gestapo a- 
merykańskie uzna, że nie w y 
znają oni „niebezpiecznych 
poglądóio“ , wydaje zezwolenie 
na zejście na ląd. W konsek
w encji już 270 członków zało
gi stadku francuskiego „L ibe r
ie“  (pierwszego, k tóry wp łyną ł  
do New Yorku po wejściu w 
życie ustawy) poznało „wol
ność" amerykańską, gdy zabro
niono imt zejścia na ląd ty 
przeddzień śuciĄt.

Na protestu europejskich so
juszników Mc Carran znalazł 
oryginalny argument. „Dla 
wszystkich tych — rzekł Mc 
Carran  — k órzy atakują usta
wę. mam ty lko jedną odpo-

dostawcy maszyn do Pakistanu ; wiedź: A jest pierwszy litera 
na podstawie zamówień rządo- { alfabetu. Dla mnie oznacza to, 
wych. Juz obecnie jednak 60 ża Ameryka zawsze ma pierw-
proc zamówień pryw atnych na 
maszyny dla przemysłu w łó 
kienniczego, na tabor ko le jow y 
i  urządzenia elektryczne p rzy
pada na f irm y  japońskie

-

szeństwo“ .
Trzeba przyznać, ta jeśli cho

dzi o głupotę i bezczelność, to 
Ameryka Mc Carrana ma na- 

, prawdę pierwszeństwo.

P W w
W  gronie 18 bratnich repub

lik  związkowych, tworzących 
Jednolite, wielonarodowe ra 
dzieckie państwo związkowe — 
ZSRR. specjalne miejsce zajm u
je  Rosyjska Federacyjna Socja
listyczna Republika Radziecka, 
k tó rą  wszystkie narody radziec
k ie  jednomyślnie nazywają 
pierwszą wśród równych.

Rosyjscy robotnicy i chłopi, 
jako pierwsi wznieśli sztandar 
W ie lk ie j Socjalistycznej Rewo
lu c ji Październikowej, pomogli 
■wszystkim narodom carskiej Ro
s ji obalić władzę obszarników i 
kap ita lis tów  i uw oln ić się od 
ucisku społecznego i narodowe
go. RFSRR stała się ośrodkiem, 
wokół którego skupiły się wszy
stkie narody radzieckie, tworząc 
potężny Związek Socjalistycz
nych Republik Radzieckich.

Naród rosyjski stal się nieza
wodnym  przyjacielem i pomoc
n ik iem  innych narodów w dzie
le budownictwa socjalistyczne
go.

Swym i chwalebnym i czynami 
na polu w a lk i i pracy w  latach 
W ie lk ie j W ojny Narodowej, „zdo
był on sobie ogólne uznanie ja
ko siła kierownicza Związku 
Radzieckiego pośród wszystkich 
narodów naszego kraju“ (Stalin).

Bezgraniczne, niezmierzone są 
obszary Federacji Rosyjskiej, 
rozciągające się od Północnego 
Oceanu Lodowatego do Morza 
Czarnego i  Kaspijskiego, od 
Oceanu W ielkiego do Morza 
Bałtyckiego. Na o lbrzym im  ob
szarze 17 m ilionów  km*, zajmo
wanym przez pierwszą repub li
kę K ra ju  Rad, mogłyby się zmie
ścić dziesiątki takich kra jów , jak 
Anglia lub Francja. RFSRR zaj
muje ponad 3/4 całego teryto
rium Związku Radzieckiego.

Wśród 18 republik związko
wych, RFSRR zajm uje p ierw 
sze miejsce również pod wzglę
dem zaludnienia. Na terytorium  
Federacji mieszka przeszło po
towa całej ludności ZSRR — o- 
koło 109 miłn. łudzi. Należą ońi 
do 40 narodowości; większość 
jednak stanowią Rosjanie (80 
proc.).

O lbrzym ia jest rola Federacji 
w gospodarce narodowej Zw iąz
ku Radzieckiego. RFSRR — to 
kra j bardzo bogaty. Metal i wę
giel, ropa naftowa i lasy, złoto 
i platyna, ołów i cyna, boksyty 
i to rf — wszystkie te bogactwa 
znajdują się w dużej ilości na 
terenie repub lik i, W RFSRR 
skupia się ok. 90 proc. ogólnych 
zasobów węgła, 50 proc. ropy 
naftowej, ponad 80 proc. rud że
laznych, 90 proc. lasów.

Przed Październikiem 1917 r. 
te bogate zasoby Rosji by ły  źle 
wykorzystywane. Rosja carska 
była krajem  zacofanym, zależ
nym od kapita łu zagranicznego 
W ielka Socjalistyczna Rewolu
cja Październikowa wyzw oliła  
s iły  produkcyjne k ra ju  i otw o
rzyła szerokie możliwości dla 
ich wspaniałego rozwoju.

Po ustanowieniu władzy Rad 
masy pracujące pod kie rownic
twem  P artii Komunistycznej w 
k ró tk im  okresie z likw idow a ły  
techniczno-gospodarcze zacofa
nie kra ju . .

W latach przedwojennych pię
cio latek stalinowskich wszystkie 
istniejące w RFSRR przedsię
biorstwa przemysłowe poddane 
zostały generalnej rekonstrukcji. 
Powstały nowe gałęzie przemy
słu. Z in ic ja tyw y  wodza narodu 
radzieckiego, J. Stalina, powsta
ła druga w  kra ju  baza węglo- 
wo-hutnicza — kom binat ura l- 
sko-kuźniecki. Pomiędzy Wołgą

■ Uralem powstał nowy okręg 
na ftow y — drugie Baku. W
wielu ośrodkach przemysłowych 
repub lik i wybudowano potężne 
elektrow nie: Bałachnińską, Sta- 
linogorską, Kaszyrską, Czelabiń
ska, Kuzniecką, B ieriezn ikow- 
ską. Na U ra lu  wybudowano 
wspaniale zakłady budowy cięż
kich maszyn; w  Moskwie, Jaro
sław iu i G orkim  — zakłady sa
mochodowe. Wybudowano i w y
posażono w  najnowocześniejszy 
sprzęt techniczny największe 
zakłady czarnej m etalurg ii. Je
den tylko Magnitogorski Kombi
nat Hutniczy im. Stalina do
starcza więcej metalu, niż wszy
stkie zakłady tiraiskie łącznie 
przed Rewolucją.

Na terenie RFSRR znajduje 
się 63 proc. ogólnej powierzchni 
zasiewów kultur zbożowych 
ZSRR. RFSRR słynie z wyso
k ie j urodzajności pól i wysoko- 
produktyw nej hodowli bydła. 
RFSRR—to k ra j ca łkow ite j ko
lek tyw izacji, najbardziej rozw i
niętego na świecie, .zmechanizo
wanego rolnictwa.

RFSRR — to republika przo
dującej kultury. Rosyjska nau
ka, lite ratura , teatr, muzyka i 
sztuki plastyczne zdobyły sobie 
ogólnoświatową sławę, stały się 
niezwykle cennym wkładem do 
skarbnicy ku ltu ry  światowej, 
w yw arły  o lbrzym i w p ływ  na 
ku ltu ra lny  rozwój innych naro
dów ZSRR.

Naród radziecki dumny jest z 
tego, że Rosja jest ojczyzną łe- 
ninizmu — tej szczytowej myśli 
naukowej i teoretycznej; ojczy
zną wielkiego L Ę filN A , pło
miennego bojownika o wyzwo
lenie wszystkich ludzi pracy, 
który wraz ze STALIN EM  u- 
tworzył pierwsz« w świecie pań
stwo socjalistyczn*,

(Artykuł - napisany specjalnie dla „Sztandaru Młodych
-> Po w ielkiej Socjalistycznej

W N Y C H
Rewolucji Październikowej ro
syjska nauka i ku ltu ra  stały się 
własnością całego narodu i uzy
skały nieograniczone m ożliwo
ści dalszego roźwoju. Podobnie 
ja k  w  całym kra ju  — w RFSRR 
wprowadzono stopniowo pod
stawowe, następnie zaś 7-ietnie 
powszechne, obowiązkowe i bez
płatne nauczanie. Obecnie w 
RFSRR istnieje przeszło 119 
tysięcy szkół ogólnokształcą
cych. W porównaniu z okresem 
przedrewolucyjnym, ilość wyż
szych uczelni w Federacji Ro
syjskiej wzrosła przeszło 7-krot- 
nie. Z ogólnej liczby 1.409 ty 
sięcy studentów w ZSRR, prze
szło połowa studiuje na uczel
niach RFSRR.

W RFSRR istnieje około 29 
tysięcy klubów, domów ku ltu ry , 
dziesiątki tysięcy bibliotek, lek
toratów i innych Ins ty tuc ji ku l
turalno-oświatowych.

Wspaniałe wyżyny osiągnęła 
lite ra tu ra  radziecka, która prze
ję ła najlepsze tradycje rosyjskiej 
lite ra tury .

Wysoki poziom ideowego 1 ar. 
tystycznego rozwoju osiągnęła 
sztuka radziecka.

O lbrzym ią popularność zdoby
ły  sobie radzieckie sztuki pla
styczne, teatr, film , muzyka i ra 
dio. Wysoce ideowa kultura, 
stworzona przez naród rosyjski, 
w yw iera dobroczynny w p ływ  na 
rozwój k u ltu ry  wszystkich na
rodów zamieszkujących ZSRR.

Federacja Rosyjska jest pań
stwem wielonarodowym. Za
mieszkuje ją przeszło 40 naro
dowości. W skład je j wchodzi 
12 autonomicznych republik so
cjalistycznych, 6 obwodów auto
nomicznych f 10 okręgów na

rodowych. Dzięki mądrej len i
nowsko - stalinowskie j polityce 
narodowościowej, zacofane daw
niej narodowości osiągnęły przy 
b ;a tn ie j pomocy w ielkiego na
rodu rosyjskiego niebywały roz
k w it gospodarczy i ku ltu ra lny. 
Jaskrawym  potwierdzeniem te
go jest np. rozwój wchodzącej 
w skład RFSRR Czuwaszskiej 
ASRR, która była dawniej za
cofanym okręgiem rolniczym ; 
obecnie zaś stała się republiką 
o rozw in ię tym  przemyśle i so
cja listycznej gospodarce rolnej.

W okresie 5-latek sta linow 
skich powstał i rozw inął się w  
republice przemysł budowy ma
szyn, przemysł leśny, chemicz
ny, garbarski, mięsny, mleczar
ski i inne. Dzięki socjalistyczne
mu uprzemysłowieniu ro ln ic tw o 
zostało wyposażone w  maszyny. 
Kołchoźnicy czuwaszscy żyją o- 
becnie życiem szczęśliwym i za
możnym.

Republika pokryła się siecią 
szkól. O twarto ins ty tu t nauczy
cielski, pedagogiczny, ro lny, k i l 
ka techników. Wybudowano tea
try , szpitale. Za sukcesy osiąg
nięte w  budownictw ie socjali
stycznym Czuwaszska ASRR od
znaczona została orderem 
Lenina.

Kw itnącą socjalistyczną re
publiką przemysłową stała się 
w okresie stalinowskich pięcio
latek Baszkirska ASRR, która 
stanowiła dawniej zacofane kre
sy carskiej Rosji. Potężny roz
w ój takich gałęzi przemysłu, jak 
przemysł budowy maszyn, obra
biarek, elektrotechniczny, nafto
wy i inne, radykaln ie zm ienił 
oblicze repub lik i. Pod względem 
wydobycia ropy naftowej Basz
kiria zajęła jedno z czołowych 
miejsc w  ZSRR,

')
Naród, w którym przed rewo

luc ją  przeważającą większość 
stanow ili analfabeci, w  kró tk im  
czasie stworzył własne piśmien
nictwo, lite ra turę  i sztukę.

Podobny gospodarczy i ku ltu 
ra lny  rozwój dawniej zacofa
nych narodów można obserwo
wać w  każdej republice autono
micznej, w  każdym autonomicz
nym obwodzie i narodowym o- 
kręgu RFSRR.

W ciągu bieżącej pięciolatki 
Federacja Rosyjska zrobi dal
szy, olbrzym i krok naprzód w 
swym rozwoju ekonomicznym i 
ku ltu ra lnym . Najważniejszym 
warunkiem  rea lizacji szybkiego 
tempa rozwoju jest e lek try fika 
cja kra ju . W 1955 roku — ostat
nim roku pięcio latki — zostanie 
oddana do użytku Kujbyszew- 
ska elektrow nia wodna o mocy 
2,1 m iln. kWh, co w poważnym 
stopniu przyczyni się do zw ięk
szenia zaopatrzenia w energię 
elektryczną centralnych rejonó.w 
repub lik i i okręgów nadwołżań- 
skich. Zostanie wybudowana l i 
nia wysokiego nacięcia, przewo
dząca prąd o sile 400.000 w olt 
z Kujbyszewskie j e lektrow ni 
wodnej do Moskwy. Tego rodza
ju  budowy nie mają preceden
su w  h is to rii budownictwa elek
trycznego na świecie. Poza K u j- 
byszewską elektrow nią wodną 
w  ciągu piątej 5-la tk i mają być 
wybudowane takie w ie lk ie  elek
trownie wodne, jak Kamska, 
Gorkowska i inne, których moc 
osiągnie w bież. pięciolatce oko
ło 2 min. kWh.

W 1952 r. oddano do użytku 
Wołżańsko-Doński Kanał Żeglo
wny Im. Wł. Lenina, dzięki któ
remu wszystkie morza europej- 
łk ie j części ZSRR połączone zo

stały w Jeden system wodno - 
transportowy, Moskwa zaś sta
ła się portem pięciu mórz. Wo
dy rzeki Don będą w  stanie na
wodnić 2.750 tys. ha cierpiących 
na posuchę ziem okręgu rostow- 
skiego i staiingradzkiego ZSRR.

Wzrośnie znacznie wydobycie 
węgla, ropy naftowej, rudy, roz
szerzy się produkcja metali, ma
szyn, sprzętu, wspanialej rozw i
nie się socjalistyczna gospodar
ka rolna. Zwiększy się ilość nau
kowych zakładów, klubów, sa
natoriów. żłobków, przedszkoli, 
szpitali i po lik lin ik . Znacznie 
wzrośnie dobrobyt m aterialny 
narodu.

W realizacji nowego planu 
pięcioletniego masy pracujące 
RFSRR widzą dowód olbrzym iej 
Stalinowskiej troski o dobrobyt 
narodu radzieckiego, o wielkość 
i potęgę radzieckiej Ojczyzny — 
ostoi pokoju na całym świecie.

W myśl wskazań Stalina zo
stał opracowany i zatwierdzony 
w 1952 roku przez rząd, gene
ra lny plan rekonstrukc ji Mos
kwy. Najważniejszą część tego
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planu «tanowi budownictwo
mieszkaniowe, jak  również bu
dowa szkół i szpitali. W ciągu 
10-lecia przewiduje się oddania 
do użytku 10 min. m 2 nowej po
wierzchni mieszkalnej.

Moskwa — to największy oś
rodek ku ltu ra lny  Z w ią z k i Ra
dzieckiego i RFSRR. Tu mieści 
się Akademia Nauk ZSRR. 7 in 
nych akademii, 475 rozmaitych 
instytu tów  naukowo .  badaw
czych. W Moskwie Istnieje 80 
wyższych uczelni, nie licząc u- 
czelni zaocznych, Ogóina ilość 
pracowników naukowych w in 
stytutach naukowych i ńa wyż
szych uczelniach wynosi 59 tys. 
osób, w tym  na wyższych uczel
niach ponad 18 tys.

Naród rosyjski, zajęty p o d o b 
nie, ja k  wszystkie narody Zw ią
zku Radzieckiego pokojowym 
budownictwem, cały swój wysi
łek k ie ru je  na utrwalenie p°ko- 
iu i przyjaznych stosunków ze 
wszystkim i kra jam i. Pewny sj_ 
ły  i potęgi swego państwa. pg_ 
myślnie realizuje wspaniałe p]a.  
ny1 budownictwa komunizmu.
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Surowo learać Syci?, którsy priesScsdwlq kcrespcndenfów

cii Z TECHNIKUM CHEMICZNEGO W MSTOWIE
Modelarze Liga Morskiej 

p r z e d s ta w ia ją  sw ó j dorobefc
Przed dwoma tygodniam i do Departamentu Szkolenia Zawodowego przy Ministerstwie Prze

m yślu Chemicznego nadszedł wniosek od Rady Pedagogicznej Technikum Chemicznego
w Piastowie o przesunięcie ucznia Manuszaka do innej szkoły za „podrywanie autorytetu w y 
chowawców“ , o odjęcie stypendium  internatowego dwóm in nym  uczniom i postawienie not 
niedostatecznych z zachowania dwunastu uczniom „m n ie j w in n y m “ .

Tak zareagowała wspomniana Rada Pedagogiczna na wystąpienie mieszkańców in ternatu 
z kry tyką  istniejących tam niedociągnięć.

Cztery lata temu w  Piastowie, 
zbudowano nową szkołę—Tech
n ikum  Chemiczne, a przy Tech
n ikum  in te rna t. In te rna t 
wprawdzie od początku m ia ł pe
wne braki, ale nic nie stało na 
przeszkodzie, aby je usunąć i 
stworzyć dobre w a run k i byto
we dla uczniów Technikum.

Jednak m im o czteroletniego 
istn ien ia  in ternatu , m imo w ielu 
kom is ji, które m ia ły  usunąć 
brak; wciąż jeszcze istniejące — 
nic się nie zmieniło, a nawet r.a 
n iektórych odcinkach pogorszj’ - 
io  się.

In te rn a t ma na swoim koncie 
kilkanaście  tysięcy złotych d łu 
gu. D ług ten powstał w  w y n i
ku  Złego gospodarowania pie
niędzm i przez dyrekcję szkoły. 
I  choć zadłużenia nie spowodo
w a li uczniowie zamieszkujący 
in te rna t, to obecne k ie row n i
ctwo chciało pozbyć się go w ła 
śnie kosztem młodzieży. W 
k w ie tn iu  br. niewyplacono ucz
niom  po 50 zł z sumy nale
żącej się każdemu mieszkańco
w i in te rna tu  z rac ji nie w yko 
rzystania tych pieniędzy w cza
sie tygodniowej przerwy w  
nauce. Rokrocznie pieniądze 
te wypłacano — w  tym  roku 
stało się inaczej.

W  internacie m arnu je  się du
żo produktów  żywnościowych, 
gn iją  warzywa w  piwnicach, a 
co najważniejsze nie widać tam 
rę k i dobrego gospodarza.

N iem nie j ważną, a zaniedba
ną jest sprawa higieny. Od

czterech la t do niedawna brak 
było w  in ternacie koszy na 
odpadki, w pokojach jest b ru 
dno. W internacie pracuje h igie
nistka, k tórą te sprawy p o 
w inny obchodzie, ale o pracy 
h ig ien is tk i m ów ią mieszkańcy 
in te rna tu  tak : „pani higienistka  
pracuje w  Warszawie, a po pie
niądze przyjeżdża do Piasto
wa".

Jak Z .tego w yn ika  w  in te rna
cie nie jest na jlep ie j.

Ł ^ c s i r s iw e i f l

m „poprawę“ werssnfców
-  t f o m łe i t l e

Mieszkańcy in te rna tu  ze swo
im i bolączkami przyjeżdżali dwa 
razy do Departam entu Szkole
nia Zawodowego M in isterstw a 
Przemysłu Chemicznego. Spo
wodowało to wysłanie kom is ji 
z M in isterstw a, po k tó re j sto
sunki w  internacie popraw iły 
sie trochę, ale poprawa ta by
ła kró tko trw a ła .

Nie raz, nie dwa uczniowie 
k ry ty k o w a li stosunki i  w a run 
k i panujące w  internacie. K ry 
tyko w a li je  coraz ciszej, m ię 
dzy sobą... ba li się.

D yrek to r Technikum  ob. K ra 
jewski znalazł bowiem le ka r
stwo na „popraw ę“ w arunków  
w  internacie. Ogłosi!, że załat-

wianie skarg i zażaleń w wyż
szych instancjach spowoduje 
wyrzucenie .ze szkoły.

„Teki porządny chłopak 
i... krytykuje'1

Mieszka w  in ternacie uczeń 
Mamiszak, cichy, spokojny, 
mało znany w  szkole. N ik t się 
n im  specjalnie nie interesował. 
W iedziano o n im  tyle, że nieźle 
się uczy i z n ik im  „n ie  zadzie
ra “ .

W  organizacji szkolnej ZM P 
nie m ia ł przydzie lonej pracy. 
Pracę społeczną otrzym ał do
piero w  kam panii wyborczej.

I właśnie Manuszak agita
tor w czasie swej pracy w  kam 
panii wyborczej zrozumiał, że 
zła nie zwalczy się milczeniem, 
„n ie  zadzieraniem z n ik im “ , że 
trzeba je ostro piętnować, że 
k ry tyka , to mocny oręż w  w y 
plen ian iu  niedociągnięć, b ra 
ków, trudności. Agitator — Ma- 
nuszak napisał list do redakcji, 
w  którym skrytykował istnieją
ce w internacie braki.

D yrek to r K ra jew sk i, k iedy 
dowiedział się o tym , że M anu
szak w ys ła ł do redakc ji lis t z 
k ry ty k ą  „porządków  in te rna to 
w ych “ , wezwał go do siebie. 
Długo m ów ił. Wreszcie na M a-

nuszaku wymuszono, że list z i 
redakcji wycofa. K iedy  upew
niono się, że Manuszak rzeczy
wiście pojechał do Redakcji, 
dyrekcja szkoły spokojnie za
częła realizować swój plan. 
W tedy to do M in is terstw a po
p łynę ły wspomniane na wstę
pie wn ioski. Manuszak ma być 
wydalony ze szkoły, a dwóm 
chłopcom odebrano stypendium , 
co stawia ich przed konieczno
ścią opuszczenia szkoły. W  ten 
sposób k ie row n ic tw o internatu, 
i szkoły pragnie się pozbyć „n ie 
wygodnych“  uczniów.

Przsżyisk ohyczepw 
burźuttzyjnych

„Barbarzyństwo — przeżytek 
obyczajów burżuazyjnych“ —
tak nazwał tow. S ta lin  tłum ie 
n i  k ry ty k i i prześladowanie 
korespondentów robotniczych i 
w ie jskich.

Z przeżytkam i zgniłej, bu r- 
żuazyjnej ideologii walczy
m y na każdym kroku, na 
każdym odcinku naszego ży
cia. W coraz w iększym  sto
pn iu masy pracujące naszego 
k ra ju  pracują i m yślą po nowe
mu, w  coraz w iększym  stopniu, 
coraz bardzie j świadom ie gospo
darzą w  Polsce — wolne j od 
kapitalistycznego wyzysku —- 
budu ją  nowe, coraz lepsze ży
cie i  w y ry w a ją  z korzeniam i 
zło, to wszystko co przeszkadza 
budować, co ham uje rozwój.

Karygodne jest utrudnia
nie ludziom prowadzenia tej 
w alki ze złem, karygodne 
jest prześladowanie tych, któ
rzy walczą o to, aby życie sta
wało się coraz piękniejsze i ra
dośniejsze.

Tak w łaśnie ocenić trzeba po
stępowanie k ie row n ic tw a in te r
natu i dyrekto ra  Technikum  
Chemicznego w  Piastowie.

W „T ryb u n ie  Lu du “  z dnia 
U! grudnia br. w a rtyku le  pi. 
„N ie  może być pobłażania dła 
tych. k tó rzy  prześladują kore
spondentów robotniczo - chłop
skich“  czytam y:

„Są jeszcze w  różnych ogni
wach państwowych i gospo
darczych zaskorupiali b iu ro 
kraci, którzy ośmielają się w 
-oznia ity sposób zatruwać życie 
korespondentom, aż do w yda
lania ich z pracy. Któż im na to 
pozwolił , tyy wykorzys tyw ali  
swe stanowiska dla dławienia  
k ry tyk i?  Władza ludowa posta
wiła ich na odpowiedzialną ro 
botę po to jedynie, by jak  n a j
lepiej służyli  narodowi i k r y t y 
ka oddolna może im  ty lko  w  
tym  dopomóc".

Prześladowanie koresponden
tów  jest w  naszym k ra ju  tra k 
towane ja k  przestępstwo. K ore
spondenci objęci są trosk liw ą  
opieką państwa i  P a rtii, czego 
wyrazem  są uchw ały podjęte 
przez K om ite t C entra lny PŻPR 
oraz Radę Państwa i Radę M i
n is trów  w  g rudn iu  1950 r. Ci, 
którzy łamią te uchwały pocią
gani są do odpowiedzialności. 
Do odpowiedzialności pociąg
nięci być powinni ludzie tłu 
miący krytykę w piastowskim 
Technikum Chemicznym.

Ani Manuszak, ani jego kole
dzy nie mogą być w najm niej
szym stopniu skrzywdzeni za to. 
że słusznie, trafnie, odważnie 
krytykowali zło.

O osobisty wgląd w tę sprawę 
prosimy tow. Ministra Przemy
słu Chemicznego.

J. SN IE C lS S K I

Z a k ła d o w y I-i •; 6'i.S F r o n t u
przy FSO na te ra n iu

k o n t y t iu u je  s w ą  p r a c ę

i i i  ro d o w e g o

Zakładowy Komitet Frontu 
Narodowego przy Fabryce Sa
mochodów Osobowych na Żera
niu po dobrze przeprowadzonej 
kam pan ii wyborczej przez pe
w ien czas nie pracował. Ostat
nio K om ite t przystąp ił znowu do 
pracy, m ającej na celu u trw a
len ie  zdobyczy kam pan ii wybór 
czej oraz dalszą w a lkę o re a li
zację Programu Frontu Narodo
wego.

Na jednym  z ostatnich zebrań 
dokonano podsumowania w y n i
ków  pracy przedwyborczej K o 
m ite tu . Również na tym  zebra
n iu  wytyczono pian przyszłej 
pracy w  powiązaniu z K om ite 
tam i Obrońców Pokoju.

K om ite t F rontu  Narodowego 
przy FSO, pomagał K om i
te tow i Obwodowemu w zor
ganizowaniu akademii 1 uro
czystości związanych z drugim

Ogólnopolskim  Kongresem O-
bi ońców Pokoju oraz Kongre
sem Narodów w  Obronie Pokoju. 
W  pracy K om ite tu  F ron tu  Na
rodowego b iorą  udzia ł na jlepsi 
agitatorzy , i ci towarzysze, k tó 
rzy w yró żn ili się w  kam panii 
wyborczej.

Korespondent 
M A R IA N  FENDO W SKI 

FSO Żerań

Ś fif& TŻ
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Gdls!© rozkład  jazdy ?

POLESli1

W Warszawie w lokalu Za
rządu Głównego Ligi 
Morskiej otwarta została 

Centralna Wystawa Modelar
ska. Celem wystawy jest zapo
znanie młodzieży i całego spo
łeczeństwa z działalnością Ligi 
Morskiej i formami je j szkole
nia.

Jednym z ciekawszych 1 in te 
resujących działów szkolenia 
m orskiego i śródlądowego jest 
m odelarstwo. W prowadzone zo
stało ono do program u szkole
nia stosunkowo niedawno, bo 
od 1950 r. M im o kró tk iego okre
su rozw oju m odelarstwa Liga 
M orska ma już w  tej dziedzinie 
poważne osiągnięcia.

Przy Zarządach Okręgowych 
1 pow iatowych oddziałach L ig i 
M orsk ie j pracuje młodzież m iast 
i wsi, która przez szkolenie mo
delarskie może zdobyć zawód w 
dziedzinie m orskiej.

Centralna Wystawa Modelar
ska zgromadziła modele jedno
stek handlowych, rybackich, 
sportowych 1 wojennych. W ięk

szość modeli wykonana została 
przez kilkunasto le tn ich  mode
larz. pod kie runkiem  in s tru k 
torów  L ig i M orskie j. Najw ięcej 
modeli przysła li na wystawę 
modelarze z Krakowa. Sopotu, 
Warszawy i Z ielonej Góry.

Uwagę zwiedzających zw ra
ca warsztat m odelarski, na k tó 
rym  przedstaw iono k ilka  eta 
pów budowy modelu. Bardzo 
ciekawym  przykładem  jest bu
dowa kadłuba z papieru skle
janego w arstw am i.

Pierwszym modelem wysta
wionym dla zwiedzających jest 
jacht regatowy „Żeglarz“ wy
konany przez trzech szesnasto
letnich chłopców z Zielonej Gó
ry. Jacht zbudowano z papieru, 
a wszystkie drobne części (o- 
Ituoia) wykonane są z odpad
ków.

Najwięcej miejsca poświęco- 
i no modelom sportowym. Na tle
1 plansz i wykresów przedstawia- 
I jących różne dziedziny szkole- 
! nia pokazane są m in ia tu row e 
I ka jak i żeglarskie, bo jery i jach- 
I ty. Obok precyzyjnej szalupy

D-2. k tó re j żagle uszyte są weJ 
dług norm alnych wzorów, a 
wszystkie blok: dzia ła ją przy 
poruszaniu o linowaniem  (model 
7. Z ie lonej Góry) znajdują się 
piace wstępne. popu'arne ..Bącz- 
k i“ , wykonane z drzewa przez 
początkujących modelarzy z Lo
dzi.

W dziale jednostek rybackich
w ystaw iono modele drobnicow
ców „N ow a iiuta" i „Bałtyk",
wykonanych w skali 1:100.

Część handlowa skupia k ilk a 
naście modeli, z. których na 
wyróżnienie zasługują: supertra- 
w ier „R adon ia " i ho lo w n ik  
„Swarożyc“ , wykonane w So- 

j pocie oraz. zb iorn ikow iec „Kar
paty" z m odelarni krakow sk ie j, 

i C iekawym i eksponatami są dwa 
.m odele różnej w ie lkości chłod- 
' nicowca „Czech". Statek ten za- 
| tonął na Morzu Północnym i  
i wydobyty przez polskie ra tow - 
: n ic tw o morskie rozpoczął po 8 
miesiącach dalszą pracę na mo
rzu.

Potężny model wojennego o* 
krętu liniowego otwiera część 
wystawy poświęconą marynar
ce wojennej. L in iow iec ten w y
konany z blachy, posiada na
pęd e lektryczny i pełne oświe
tlenie pokładu. Pracę zużytą do 
budowy modelu obliczono na 
rok czasu przy 8-godzinnym 
dniu pracy. T ra łow iec, o k ” ęt 
podwodny, niszczyciel, ciężki 
k rążow n ik i ścigacze uzupełnia
ją  ten dział.

Centralną Wystawę LM  za
myka część historyczna, w któ 
re j umieszczono modele jedno
stek średniowiecznych. Zna jdu
je się tu ta j po lski okrę t wo jen
ny „W odn ik*, okrę t Kolum ba 
„Santa Maria“ 1 artystyczni# 
wykonany średniowieczny okrę t 
wojenny m odelarni z Lub lina .

Wystawa cieszy się dużym po
wodzeniem. Codziennie około 
200 osób podziwia owoce pracy 
najlepszych modelarzy Ligi 
Morskiej.

W. AND R ZE JE W S K I

Boczny plan prac 
— melduje

W sali konferencyjne j Komcn 
dy Pow iatowej SP w  Nowym 
Tom yślu odbyła się narada a k 
tyw u  espowskiego poświęcona 
podsumowaniu w yn ików  prac 
społecznych za rok  1952. Rocz
ny plan prac społecznych w y 
konany został z nadwyżką. Na 
zaplanowanych 34.357 roboczo- 
dr.i do dnia 1 października w y
konano 3R.1-53.

W yróżnił się hufiec m ie jski 
Nowy Tomyśl, k tó ry  plan swój

spoleczii-ycli wykctia Iśmy i  nadwyżki) 
młodzież gewiaiii lewy Tomyśl

w ykona ł w  301 proc. Na zapla
nowanych 2.900 roboczodni mio 
dzież tego hufca przepracowała 
D.8-35. V/ teku prac wyrosło w ie
lu przodowników, ja k  k o l:  A le
ksandra Arsdrzejaczak, Andrze j 
Kańdula, Zdzisław Jarowiez, 
Wanda G ajsłer i Czesława M a j
chrowicz.

Junacżki i junacy zasadzili 
•H ha ziem niaków, zbudowali 
6.170 m drogi, us taw ili zboże

na obszarze 1.650 ha, oczyścili 
9:509 n i torów  kolejowych i 4.728 
ha pasów leśnych, zalesili 18 ija 
nieużytków, zbudowali 6 boisk 
sportowych i 3 tory przeszkód, 
z lustrow ali 4.912 ha pól ziem
niaczanych w poszukiwaniu za 
stonką.

Korespondent 
T E O F IL  B U D ZIC K I

Czy nie wiecie, obywatelu, o której mamy pociąg? Nie, nie 
wiem, rozkładu nie ma; ja też czekam długo i obawiam się, że 
znów za późno przyjadę do pracy...

Takie oto rozmowy można usłyszeć co dzień na przystanku 
P O L E S I E  na lin ii kolejki elektrycznej Warszawa - M ila
nówek, bo chociaż pociągi zatrzymują się tu, to nigdy nic 
wiadomo, jak i jest czas ich odjazdu. Brak bowiem na tym 
prz Stanku r o z k ł a d u  j a z d  y...

Czekają więc ludzie pracy nieraz „po godzinie i dłużej", 
marnotrawią czas, marzną i nie wiedzą kiedy wreszcie doczeka
ją się pociągu.

A co o tym myśli DOKP w Warszawie??
To.

Ze sceny amatorskiej

„Kulisy drugiego frontu”
w  W arszaw sk ich  Zakładach Mechanicznych

Szkoła w W in ce n to w ie  jest już  
w y  rem ontowana

„Szkoła Podstawowa w W in-  redakcja in te rw eniow ała w  Pre-

mmm

P ra k ty k a n to m  należą się p ien iądze

tentowie pow. Łask znajduje  
się w  opłakanym stanie. IV 
drzwiach są dziury, przez k tó
re w i lk i  mogą wchodzić. W ok 
nach brak szyb".

Tak pisał nasz czyteln ik Ta
deusz Szczepański o szkole w 
W incentowie.

W sprawie przyspieszenia re
montu szkoły w  W incentow ie

zydium Pow iatowej Rady Naro
dowej w Lasku.

W w yn iku  naszej in te rw encji 
Prezydium Pow iatowej Rady 
Narodowej przyspieszyło re
mont szkoły i — ja k  nas obec
nie zawiadomiło — szkoła w 
W incentow ie została już dopro
wadzona do1 porządku.

Ostatnie nowości Ks!ażki i Wiodzjf
W. 5. LE N IN  — Referat 

o walce z głodem, str. 40, 
cena — 1 zł.

W X X X V  Rocznicę W iel
kiej Październikowej Re
wolucji Socjalistycznej — 
str. 376. cena 25 zł.

N. Szpanów — Spiskow
cy, str. 640, cena — 21 zl.

Z. Bachmanowska — Bo-
chotnica kon traktu je , str. 

-18. cena — 1.50 zł.
J. K o lt — W ik to r Hugo 

pisarz walczący, str. 53, 
cena — 4 zł.

W łoska P artia  K om uni
styczna — str. 168, cena— 
6 zł.

..Sz t a n d a r u
MŁODYCH

| „Jesteśmy uczniam i Zasadni- 
j czej Szkoły W łókienn icze j w 
j Kaliszu. Szkoła ta w obecnym 
! roku szkolnym została z lik w i
dowana, a ponieważ my jesteś
m y klasą kończącą, zostaliśmy 

I dołączeni do szkoły m etalowej 
| w  Kaliszu.

Do naszej szkoły w łók ie nn i- 
| czej zostaliśmy przyjęci na za- 
i sadzie um owy pomiędzy dyrek- 
| ęją szkoły a K a lis k im i Z ak ła
dam i Przem ysłu Jedwabniczego, 

: w  k tó rych  odbyw aliśm y p ra k ty - 
S kę. W umowie te j jest powie- 
i dziane, że za pracę naszą o trz y - 
| mam y zapłatę, k tó rą  pow inniś- 
j my otrzym ać po przesłaniu je j 
| przez zakłady do szkoły.

Przez cały ubiegły rok  obie
cane pieniądze nie nadeszły.

Dopiero na początku bieżącego 
roku szkolnego referent nasz ob. 
S iem iątkowski oznajm ił, że pie
niądze już  śą, ale nió-m ogą być 
wypłacone bezpośrednio nam. 
ty lko  — zgodnie z umową — za 
pośrednictwem  dyrekto ra  szko- 
iy  ob. ^m ieleckiego.

Tymczasem zaś dyrektor o-
śwjadczył, że pieniędzy nam 
nie da, bo musi przeznaczyć je 
na cele szkoły. A wobec takie
go postawienia sprawy zakłady 
pieniędzy nie chcą w ogóle w y
płacić, twierdząc że stanowią o- 
ne naszą premię“.

*

Pod listem tej treści widnie
je 12 podpisów uczniów i u- 
czennic. M ają  oni, oczywiście,

rację i zapłata za praktykę słu
sznie im się należy. Słuszność tę 
potwierdza fakt, że Kaliskie 
Zakłady Przemysłu Jedwabni
czego nie chcą wypłacić pienię
dzy dyrektorowi, jeśli mają być 
one obrócone na inne cele. l i 
niowa zawarta przez zakłady ze 
szkołą włókienniczą przewiduje 
bowiem premię dia praktykan
tów’, nie zaś na cele i potrzeby 
szkoły, zwłaszcza zaś szkoły me
talowej, która umowy nie za
wierają.

Dyrekcję Okręgową Szkolenia 
Zawodowego w Poznaniu pro
simy o dopilnowanie, aby prak
tykanci bez przeszkód i w jak 
najszybszym czasie otrzymali 
pieniądze.

(Red.)

Koło TPP-R przy W arszaw
skich Zakładach M echanicz
nych N r 2 zorganizowało wystę
py artystyczne o rk ies try  Teatru 
Nowego i am atorskiego zespoiu 
teatra lnego z C entra li Hand lo
w ej M ate ria łów  Budow lanych, 
k tó ry  w ys tąp ił w  sztuce W. 

j Sobko „K u lis y  drugiego fro n tu “ .
Sztuka ta przeznaczona dla 

| tea trów  św ietlicowych, posiada 
tendencje antyim peria listyczne. 

| Opowiada o machinacjach dwu 
; potentatów  finansowych — A n 
g lika  i A m erykanina, którzy o- 

i płacają angielskie dowództwo 
: lotnicze, aby nie bom bardowa- 
| ło  ono pewnych fa b ryk  zbro je
niowych w Niemczech, w  m ie j- 

! scowbści Riegen, k tó re  stanowią 
; własność owych kap ita lis tów .
| Na tym  tle rysu je  się h istoria  
radzieckiej lo tn iczk i Tani, zbie- 

| głej z obozu jenieckiego w 
i Niemczech, która  dow iedziaw 
szy się o przekup ien iu lo tn ic tw a 
angielskiego postanawia donieść 
o tym  ambasadorowi radziec
kiemu. A by przeszkodzić tym  
je j zamiarom po lic ja  am erykań
ska zatrzym uje ją  i  osadza w  o- 
bozie koncentracyjnym , z k tó re 
go Tania jednakże ucieka

W prawdzie w dziedzinie re
pertuaru św ietlicowego szczęśli
w ie przełamano niech lubne tra 
dycje dawania dla tea trów  a- 
m atorskich p rym ityw nych  bzdur 
w rodzaju „Roztrzepanej K a -

z iun i“ , wprawdzie zespoły świe
tlicow e same sięgają po dobry 
repertua r sceniczny i  osiągają 
w  nim  powodzenie, czego dowo
dem — sukces ko le jarzy z Cze
chowic. którzy w y s ta w ili sztu
kę A. Tarna „Z w y k ła  sprawa“ ...
Tym  niem nie j nasze w ydaw 
nictw a św ietlicow e: B ib lio teka 
św ietlicow a CRZZ, a obecnie 
B ib lio teka  św ietlicow a „C zy te l
n ika “  niezupełnie jeszcze w p ro 
wadzają w cz3’n tę prawdę, że 
dla tea trów  św ie tlicow ych nale
ży dawać sztuki najlepsze, choć 
oczywiście takie , k tó re  dadzą 
się grać w w arunkach kam era l- 

| nych. „Człow ieka z karab inem “ 
Pagodina byłoby trudno  zagrać 
w  teatrze św ietlicow ym .

Zespół C entra li Hand low ej 
M a te ria łów  Budow lanych, za
in ic jo w a ny  przez ko lo  ZMP, a 
zorganizowany przez kol. H o ff
mana, pow in ien sięgnąć po 
sztukę na najwyższym  pozio
m ie artystycznym , a z pewno
ścią po tra fi ją  zagrać. Dał tego 
dowód w sztuce Sobko „K u lis y  
drugiego fro n tu “ .

Zespół w ykazał się sprawną 
reżyserią, dobrym  odczytaniem 
tekstu i w yrazis tym  przekaza
niem go publiczności. Zademon
strow ał również k ilk a  zdecydo
wanych ta lentów  aktorskich. 
Tak im  jest np. kol. Lewanda. 
którego dykc ja  i m im ika  choć

( 0 nadmiarze zapału i braku wytrwałości

l jak lu pomóc anoulniowg?
P rzych od zą  do R e d a k c ji naszej 

l is ty  z p rośbą  o radę, pom oc, lub  
tez lis ty  za w ie ra ją c e  słuszne uw ag i 
k ry .y rz n e , w ś ró d  n ich  w c ią ż  jesz 
cze zd a rza ją  się l is ty  — n ie p o dp i- 
sane. K i lk a k ro tn ie  na ty m  m ie jscu  
w  ..P oczcie “ , u d z ie la liś m y  ju ż  o d 
p ow ie dz i na ta k ie  l is ty .  Jednak 
m ie jsca  w  „S z ta n d a rz e “  m a m y  m a
ło . a sp raw  in te re s u ją c y c h  w szys t
k ic h  naszych c z y te ln ik ó w , sp raw  
n ad a ją cych  się do w y d ru k o w a n ia  — 
m n ós tw o . Jeże li w  l i f c ie  podane 
je s t c z y te ln ie  nazw ?-ko  i adres m o
żem y ko legom  i k o le ż a n k o m  odpo 
w ie d z ie ć  l is to w n ie . Je ś li nazw iska  
i adresu n ie  rna — łu b  n ie  m ożna 
ic h  o dczy tać , l is t  czeka n ie ra z  d łu 
go na odp o w ie d ź  w gazecie, a l i 
s to w n ie  o dpow iedz ieć  n ie  m ożna.
-O to  na p rz y k ła d  pisze C z y te ln ik  

(n a w e t in ic ja ły  i  ̂m ie jsco w o ść  są 
n ie c z y te ln e ) z p rośbą  o pom oc w

■ zn a le z ien iu  p ra c y  po u ko ń cze n iu  
I szko ły  ś re d n ie j.
; S p raw a  n ie w ą tp liw ie  w ażna, w y -  
{ m aga jąca  z a ła tw ie n ia , a!e ja k ą  m o- 
; żerny dać radę, sko ro  n ie  w ie m y  
j ja k ą  p iszący szko łą  sko ń czy ł, ja k ie  
im a  k w a lif ik a c je ,  i le  la t, ja k ie  zam i- 
! ło w a n ie  no i w reszc ie  — n ie  w ie m y  
| ja k  się nazyw a  i gdz ie  m ieszka?

N ap iszc ie  w ię c  K o le g o , raz jeszcze. 
N ie  d z iw c ie  się też, że n ie  o trz y -  

! m u  je c ie  ocen y  sw o ich  w ie rs z y , k tó -  
i re p i ze s ła liśc ie  w  liśc ie . Nasz d z ia ł 
| k u ltu ra ln y ,  k tó r y  się ty m  z a jm u je , 
j nie może p rzecież d ru k o w a ć  w  ga- 
| zecie sw o ich  o p in i i  o w s z y s tk ic h  
j n ades łanych  m u do oceny p raca ch — 
ie s t ic h  z b y t dużo. 

i P ro s im y  w ię c  raz  jeszcze : poda- 
jw a jc ie  sw o je  n azw iska  i d o k ła d n e  
j adresy . T y lk o  w te d y  m ożecie  ocze- 
j k iw a ć  nasze j o d p o w ie d z i, ra d y  lu ’o 1 in te rw e n c ji.

C f f i f f i ^ O f i t / f i « »

Rozpoczynając od k ra tk i oznaczonej kółkiem  
wpisać do podanej f ig u ry  jednym  ciągiem szereg 
wyrazów o poniższych znaczeniach. Rozpoczyna
jąc od lewego górnego narożnika figu ry  i czy
ta jąc lite ry  w kratkach bez opęfc otrzymacie 
rozwiązanie.

Znaczenie wyrazów (w nawiąsach ilość lite* 
w danym wyrazie): Ssak leśny podobny do sar
ny (o) — Mięso psie (5) — P ierw iastek chemicz
ny z grupy chlorowców (3) — Ludzie m ający 
duże znaczenie (5) — Droga odbyta przez statek 
(4) — Rzeka, nad którą leży S targard (3) — Sym 
bol chemiczny jodu (1) — Rodzaj ja d łoda jn i (3) 
— Inaczej: dotyczący dziejów (8) — Inaczej: jest. 
ciągnie się, odbywa się (4) — G ruby sznur (4) —. 
Największa rzeka w  Europie środkowej (5) — 
W ysiłek, znój (4) — M ało odwiedzana część la 
su (6) — W yraz nakazujący ciszę (3) — U tw ór 
poetycki (4) — Smoła pogazowa (3) — Sym bol 
chemiczny uranu (1) — Symbol chemiczny azo
tu (1) — Miejsca rozryw kow e (4).

Rozwiązania należy nadsyłać w term in ie  10- 
dn iów ym  od daty ukazania się numeru pod 
adresem redakcji z dopiskiem  na kopercie „Roz
ry w k i um ysiowe“ . Wśród Czyteln ików , którzy 
nadeślą praw id łow e rozw iązania, rozlosowane 
zostaną

nagrody książkowe

i  Cztery lata spali m.oc- 
f  nym, zdrowym snem czlon-
f  koicie zetempowskiego ko-
f  la w Gościńcu, pow. Strzel-
)  ce Krajeńskie. Cztery lata
f  — to kawał czasu, można
)  nieźle sie wyspać i nabrać
f  s ił do pracy. Właśnie do-
J kładnie w cztery lata od
j| chw i l i  założenia kola, w
)  roku 1951, jeden z jego
)  członków otworzy ł jedno
(  oko, potem drugie, wresz-
f  cie zerwał się na równe
( nogi i  grom kim  głosem
0 krzykną ł:
f  — Koledzy, dość spania! 
)  Czas brać się do roboty!
(  Nie od razu i nie wszy- 
)  scy obudzil i się. A le  po
f  n ie jak im czasie koło z za-
f  palem, przystąpiło do pra-
f  cy. Do jak ie j pracy? — za-
) pytacie.
f  O, z tym była właśnie
f  największa trudność. Bo
)  siły były, chęci nie brakło,
f  ty lko ■— co tu robić?
ć — Wiem  — powiedział
1 pewnego dnia jeden -z ko-
ł  lęgów — mówiłem z go-
$ spodarzer% Tucholskim. Pn-
t  wiedział, ze da nam hektar
<• ziemi. Co byście pouńe-
f  dzieli, gdyby tak zacząć na
i  tym hektarze doświadczal-
f  ną uprawę buraków cu-
f  krowych?
4

Próżno s i l i łbym  się opi
sać entuzjazm, jak i  zapa
nował po tych słowach. 
Całe koło tańczyło z rado
ści, ściskało się wzajemnie,  
raz po raz wznoszono 
okrzyk i na cześć pro jek to
dawcy, ofiarodawcy hekta
ra i nawet na cześć bura
ków cukrowych.

Gdy minęło pierwsze  
uniesienie, zaczęto snuć 
plany i marzenia: na co 
obrócone zostaną pienią-  
ó : e uzyskane z hodowli. 
Marzenia by ły  śmiałe, nie- 
zwykłe, ale któż by się 
ośmieli ł wątpić, że zosta
ną zrealizowane?

Snucie planów zabrało 
tyle czasu, że całkiem za
pomniano, iż czas rozpo
cząć pracę w polu Szczę
ściem ktoś sobie o tym przy 
pomniał — i ruszono do 
roboty. Przede wszystkim  
ustawiono olbrzymią tab l i 
cę z pięknie w yka l ig ra fo 
wanym napisem, „Poletko 
uprawowo  - doświadczalne. 
Gościniec".

Wielka rndość i wizja  
niedalekie j przyszłości nie 
pozwalały jednak praco
wać. Doświadczenia z bu
rakam i jakoś źle odbi ja ły  
się na samych burakach.

! może zbyt jednostajna, jest p ra
w ie bezbłędna. Jego A m eryka
nin an i na chw ilę  nie wypada z 

| tonu.

M ilą  sylw etkę pokazała koL
i Kowalówna. Zaletą je j jest du - 
j ża naturalność gry  i swoboda 

poruszania się na scenie.
Dobrze grała ro lę radzieckie j

i lo tn iczk i kol. Sw iętkówna. Za- 
; letą je j jest dobra m im ika, nato 
m iast w  ruchach jest jeszcze 

! trochę sztuczna.
W sumie — przedstaw ienie

było interesujące i udane. B y ł 
to obiecujący debiut młodego 

i zespołu amatorskiego.

W arszawskie Zakłady Mecha
niczne N r 2 posiadają ładną 
św ietlicę i dużą scenę. Ś w ie tlica  
jest dobrze zradiofonizowana i  
oświetlona. Niestety, w a ru n k i 
akustyczne są bardzo złe, co 
powoduje konieczność umiesz
czania na scenie przenośnych 
m ikro fonów . U trudn ia  to grę 
aktorom , k tó rzy  muszą uważać, 
aby nie przewrócić się o prze
ciągnięte sznury. N ie doszliśmy 
jeszcze doN tego, aby nasze 
duże zakłady przemysłowe 
m ia ły  własne, praw dziw e sale 
tea tra lne, ja k  w Zw iązku Ra
dzieckim. A le  z pewnością do j
dziemy.

I. O.
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Niepoprzerywane. zachwa
szczone przedstawia ły smu
tny wygląd, raniący serca 
młodych ro ln ików

Od czegóż jcrlnak pom y
słowość? N-ewwIc myśląc 
przeniesiono tablicę na po
le sąsiednie z wypie lęgno
w anym i burakom  i

—- Po co wszyscy  mają 
wiedzieć, że nasze do
świadczenie nie bardzo się 
udało? Ale *a tn na p rzy
szły rok... ho, hc. na p rz y 
szły rok...

Jak myślicie. drodzy 
Czytelnicy, ja k  będzie w y 
glądało poletko doświad
czalne ZMP-owców z Go
ścińca na przyszły ro k ? 
Mówicie, że podobnie, jak  
w  tym  roku, albo jeszcze 
gorzej?

Hm, a może gościńscy 
•koledzy czas dzielący ich 
od rozpoczęria prac w po
lu przeznaczą na dokładne 
zapoznanie się z metodami 
uprawy buraka cukrowe
go? Może zabiorą się ró w 
nież do pracy organizacyj
nej i zaniechają zimowego 
snu?

Oby tak było. ~
LU T E C K I

(Na podstawie korespon
dencji Kazim ierza Nowaka)
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O pełne wykorzystanie urządzeń sportowych f sprzęt
w  © k r e s i e  z i i s r a o w y m

Jednym z podstawowych czynn ików  rozwoju 1 umasowicnia k u ltu ry  fizycznej Jesi właściwa
gospodarka urządzeniami sportow ym i oraz sprzętem sportowym.

Nasz Indowy zząd przeznacza rokrocznie olbrzym ie kw oty na inwestycje sportowe. W ybu
dowane obecnie obiekty sportowe przekraczają 20-krotnie stan przedwojennych urządzeń spor
towych.

Nowe stadiony w  Lub lin ie  i 
W rocław iu, hale sportowe w 
Warszawie, B ia łym stoku i in 
nych miastach, baseny i sale. są 
w ym ownym  dowodem trosk i 
Państwa o rozwój i ' umasowie- 
n ;e k u ltu ry  fizycznej w  naszym 
kra ju .

W pełni wykorzystać 
istniejące urażenia 

sportowe
Na ostatniej K ra jow e j Nara

dzie A k tyw u  Sportowego w 
W arszawie Przewodniczący 
G K K F, tow. Reczek, w  swym 
referacie s tw ie rdz ił: „W  nadcho
dzącym roku  K om ite ty  K u ltu ry  
Fizycznej i Zrzeszenia muszą 
podjąć walkę o pełne w ykorzy
stanie istniejących urządzeń 
sportowych. Będziemy wymaga
li,  by wszystkie większe obiek
ty  sportowe m ia ły  na każdy se
zon plan pełnego wykorzysta
n ia “ .

Sprawa wykorzystania urzą
dzeń sportowych i sprzętu, to 
jedno z ważnych zadań dla 
wszystkich .instancji sportowych 
i  -zerokich rzesz sportowców.
T y lko  pełne wykorzystanie tych 
obiektów  um ożliw i kołom spor
towym  realizację planów pracy 
szkoleniowej i sportowej w  zi
mie.

A by zapewnić Właściwą i p o 
nową gospodarkę urządzeniami* 
sportowym i, przew iduje się po
wołan ie Społecznych Rad O- 
b iektów  Sportowych. Rady te 
spełniać będą kontro lę nad ra 
cjonalnym  wykorzystaniem  
wszystkich obiektów oraz prze
jaw iać będą głęboką troskę o ich 
konserwację.

W iele in ic ja tyw y  w  powoły
waniu takich rad wykazać po
w inny  terenowe organizacje 
ZMP, kie ru jąc do te j pracy ak
ty  w istów-sportowców.

Praktyka wykazała, że nie
w łaściwe i niepełne w yko rzy
stanie obiektów sportowych w 
poważnym stopniu u trudn ia  pra
cę sportową w okresie jesienno- ‘ często pustkami

zimowym. L ikw idac ja  tego bra
ku wpłyn ie  poważnie na ożywie
nie pracy kół sportowych w zi
mie.

Dobre przygotowanie wszyst
kich dotychczas zamkniętych 
obiektów sportowych i maksy
malne ich wykorzystanie w zi
mie ma decydujące znaczenie 
dla pracy sportowej w sezonie j 
w iosenno-letnim . '  Lekkoatleci 
czy też piłkarze, sportowcy tzw. 
dyscyplin le tn ich nie mogą u- 
łożyć się w tym  okresie do „snu 
zimowego". Pod kontro lą  tre 
nera, ins trukto ra  lub bardziej 
doświadczonego zawodnika, mu
szą oni racjonaln ie i systematy
cznie pracować nad elementami 
indyw idualnego usprawnienia 
technik i i nad utrzym aniem  do
brej kondycji. Wypoczynek w 
tym  okresje nie może być b ier
ny.

Fakty świadczą jednak o tym . 
że jest inaczej. Weźmy iako 
przykład Halę A W F w  W ar
szawie. Jest ona przystosowana 
do gier zespołowych. Nie znaczy 
to ;ednak, że nie można na niej 
prowadzić treningów  z innych 
dyscyplin sportowych lub orga
nizować tam na przykład zawo
dów lekkoatletycznych. Nieste
ty, Hala w Akadem ii WTF nie 
jest w pełni wykorzystana.

Od początku je j Istnienia ża
dne koło sportowe czy zrzesze- 
n.r- nie zainteresowało się mo
żliwościam i urządzania tam im 
prez lekkoatletycznych. Takie 
konkurencje ja k  bieg na 100 me
trów , bieg na 110 m przez płot
ki (wysokość płotków  96 cm), 
rzut kulą. skoki w da! i wzwyż, 
można by wprowadzić do pla
nów imprez sportowych, orga
nizowanych w stolicy w okresie 
zimowym.

Studia W F przy wyższych u- 
czelniach również w  niedostate
cznym jeszcze stopniu w ykorzy
stują przydzielone im urządze
nia sportowe. W skutek n iskie j 
frekw encji studentów na za.ję-

Nie wolno pominąć — mówiąc 
o w ykorzystaniu urządzeń i 
sprzętu — sprawy konserwacji 
obiektów i sprzętu sportowego 
oraz ich właściwego poszanowa
nia przez sportowców. Zdarzają 
się w ypadki lekceważenia i n i
szczenia społecznej własności. 
N iektórzy sportowcy nie zwra
cają wypożyczonego na im pre
zę sprzętu lub oddają sprzęt 
zniszczony.

Z tak im i przejawam i należy

działacz 1 zetempowlec
stale pamiętać.

musi

Sitami młatlzieży M wać 
newe urządzenia

Ważną i palącą sprawą w  za
bezpieczeniu i um ożliw ieniu ma
som sportowców, młodzieży i 
dzieciom wykorzystania okresu 
zimowego jest przygotowanie i 
budowa podstawowych, nie
skom plikowanych obiektów 
sportowych w łasnym i środkami 
i silam i. Idzie tu o pomnożenie 
opieki i pomocy Państwa w ła 
sną incjatywą, szczególnie in i-

W spasiiafe  o s iąg n ięc ia  
sportow ców  ra d z ie c k ic h  w 1932 r .

Sportowcy radzieccy w  1952 r. 
popraw ili ponad 399 rekordów 
ZSRR, w  tym  ponad 30 reko r
dów świata. Na lis tę  nowych 
rekordzistów  w p isa li się zawod-

upowszechnić narciarstwa n iz in 
nego. Dzieje się tak między in-) 
nym i dlatego, że ak tyw  sporto-f 
wy, działacze i organizacje ze-i 
tempowskie nie prze jaw ia ją  tro 
ski o wykorzystanie w  terenach; 
nizinnych niezliczonych ilości;!
miejsc, sprzyjających upraw ia-J n icy i  zawodniczki we wszyst- 
niu narciarstwa. j k ich  n iem al dyscyplinach spor-

I ’eż małych zjazdów i skocz-J tu. 
ni dla młodzieży można byłoby!) Wśród rekordzistów  świata 
wybudować przy odpow iednim 1 i] zna jdują się m. in. łyżw iarze: 
zaintersowaniu tą sprawą kó ł j  Żukowa, Siergiejów, Czaiidn, 
sportowych i organizacji zetem- ] Mamonow. T y tu ł m istrza św ia- 
powskich. | ta w  jeździe szybkiej na łyż -

Weźmy chociażby przykład.:! wach kobiet zdobyła Sełlhowa,

M O SKW A. Zastępca przewodniczącego Kom ite tu do Spraw 
K u ltu ry  Fizycznej i Sportu przy Radzie M in is trów
ZSRR — Andrianow  w  rozmowie z korespondentem TASS 
podsumował osiągnięcia sportowców radzieckich w  1952 roku.

skoczni w Parku M iędzyszkol
nym „A g ryko la “  w  Warszawie. 
Setki młodzieży i sportowców

ko D in p m  n/ ' P iękn .!e J szy b  skoczn i narciarskich w  E u to p le  Jest skoczn ia  na K ro k w i w  Za -
.  « t lę c iu ) . A b y  móc sta rtow a«  na K ro k w i,  trzoha  r i l i iSo iw t r z y ó  na m n ie js z y c h  s k o -zn la ch .
. 1 a ! 'N : °  l  s p o rto w e  i T.ZS-y — wszędzie ta m , g d z ie  p o z w a la ją  r.a to  w a ru n k i te re 
now e — b u d o w a ły  m a!e skocznie  n a rc ia rs k ie . "  "

bezwzględnie walczyć. Poszano
wanie własności społecznej .jest 
jednym  z elementów socjalis iy- 

ciach W F sale i baseny świecą | cznego wychowania człowieka,
o czym każdy sportowiec,

Przebudowa sksszui narciarskie] w Szczyrku
dobiega keńca

W m arca  1953 ro k u  S zczyrk  będ z ie  m ie jscem  sz lache tne j ry w a liz a 
cji na jle pszych  n a rc ia rz y  p o ls k ic h  o zaszczytne t y t u ły  m is trz ó w  P o l- 
■ki w k o n k u re n c ja c h  n a rc ia rs k ic h .

N ic  też dz iw nego , te  za in te reso
w a n ia  sp e c ja lis tó w  i d z ia ła czy  sp o r
to w y c h  zw róco n e  zosta ły  na p rz y 
g o to w a n ie  w S zczyrku  tras , z jazdów  
i  skoczni. N a jw a ż n ie js z y m  p ro b le 
m em  d la  o rg a n iz a to ró w  i dz ia łaczy

w odow ać p rz y  lą d o w a n iu  za w o d n i
ka w ypa d e k . Is tn ie ją c e  przed  prze
budow ą p ro f ile  sko czn i n ie  posia 
d a ły  p rzep iso w ych  w y m ia ró w  1 na
ch y le ń .

P rzebudow ana  obecn ie  skocznia  w
ś ląsk ich  sta ła  się szeroko d y s k u to - S zczy rku  posiada w szys tk ie  elemen-
w an a  1 w ie le  razy om aw iana  na 
łam a ch  p rasy  — skoczn ia  w  S zczyr
k u .

D la  w szys tk ich  skoczków  n a rc ia r 
s k ic h  i  znaw ców  te j k o n k u re n c ji 
b y ło  w ia d o m y m , ze skoczn ia , p ię 
k n y  n a tu ra ln ie  u k s z ta łto w a n y  o b ie k t 
posiadała  pew ne b ra k i i  n ie  nada
w a ła  się do urządzan ia  p ow a żn ie j- 
*zy~h  zaw odów  t im pre z .

P ow sta ł w ię c  p ro je k t o p ra co w an y  
przez Radę T re n e ró w  S e k c ji N a r
c ia rs k ie j G K K F , aby  p rzebudow ać 
Ją na w zó r o lim p ijs k ie j skoczn i w 
H o lm e n k o lle n .

Słaba k o n s tru k c ja  poszczególnych 
fra g m e n tó w  skoczn i w  S zczyrku  
w p ły w a ła  na s ta łe  w y d a tk i,  spow o
dow ane  kon iecznością  częstych  re 
m o n tó w  W ąski zeskok m ó g ł spo

ty . k tó re  p ozw a la ją  na w y k o rz y 
s tan ie  je j  do p rzep row adzan ia  k o n 
k u rs ó w  sko ków  na n a jp o w a ż n ie j
szych zawodach. N ow ocześnie skon- 
s t ru r  -any tzw . p róg  „w is z ą c y “  
w ym aga od za w o d n ika  dobrego  o- 
p n ow  n ia  m om en tu  o d b ic ia  1 póź
n ie jsze j te c h n ik i lo tu .

W d n iu  20.12 b r. zakończone zo
s ta ły  w szys tk ie  p race z iem ne p rzy  
skoczn i. O becn ie  b u d u je  się schody 
dla za w o d n ik ó w  oraz poszerza się 
m ostek na p o to ku  p rz e p ły w a ją c y m  
przed w y  b ieg iem  skoczni. A le  na 
ty m  n ie  ko ńczy  się praca. P ro je k t 
r  id u je  budow ę w y c ią g u , t r y 
bun  d ia  p ub liczno śc i o raz in n y c h  
n iezbędnych  u rządzeń , k tó re  w y 
konane  zostaną w  m ies iącach  le tn ic h  
1953 ro k u .

Na p o d k re ś le n ie  zas łu g u je  w y d a j
na i  o fia rn a  praca  77 b ry g a d y  SP,
k tó ra  za tru d n io n a  b y ła  p rz y  budo 
w ie  skoczn i, ju n a c y  p ra co w a li od 
paźdz le rn  ka  w y k o n u ją c  d z ie n n ie  200 
F 'oc. n o rm y . Późno rozpoczęte  p ra 
ce p rz y s p o rz y ły  w ie le  tru d n o śc i ju 
nakom  — m ro z y  i na p rzem ian  
deszcze n ie  p o zw a la ły  często w y 
kona  zap la n ow a nych  na dany 
dzień fra g m e n tó w  robó t. K o ledzy z 

I b -y g a d y  SP tru d n o ś c i te  je d n a k  po- 
! k o n a li i z a k o ń czy li p racę  w prze- 
| w id z ia n y m  te rm in ie .

W F K F  w K a to w ica ch  w  n iedo 
sta tecznym  s to p n iu  In te re so w a ł się

cja tyw ą młodzieży, o lik w id o 
wanie konsumeyjnego stosunku 
sportowców do opieki Państwa 
nad nim i.

Mamy już  pierwsze mrozy. 
Jeziora, sadzawki i stawy po
k ryw a ją  się ta flam i lodowymi, 
na których pierwsi m iłośnicy
łyżw iarstwa rozpoczynają swe 
trening i. Gorzej, jeżeli takich 
sadzawek, stawów i jezior jest 
brak. Należy w  takich wypad
kach ja k  najprędzej budować 
specjalne lodowiska.

Najlepszym do tego terenem 
są korty  tenisowe. Pokrycie ich 
ta fią  lodową przynosi podwójną 
korzyść: daje możliwość upra
w ian ia łyżw iarstw a oraz w łaści
w ie konserwuje kort.

Z pomocą kołom sportowym 
przy wykonyw aniu tych robót 
w inny przyjść organizacje ZMP.

warszawskich podjęło zobowią
zania pomocy przy doprowadze
niu  skoczni do porządku. Zosta
nie ona oddana do użytku w  
najbliższych dniach.

Sprzil sperkwf 
można r M e i  pred iteać  

własnymi śnikanti
Poważnym zadaniem kół spor

towych i organizacji ZM P jest 
należyte rozprowadzenie oraz 
pełne wykorzystanie sprzętu 
sportowego. Obok trosk i o to, 
aby każda para nart czy łyżew 
była  użytkowana, należy rozbu
dzić in ic ja tyw ę młodzieży w 
sporządzaniu w łasnym i silam i 
nieskomplikowanego i łatwego 
do wykonania sprzętu. N a rty  i 
k i jk i do nart. saneczki, k ije  do 

Trzeba, aby koła zetempowskie j hokeja na lodzie, stoły tenisO'

Podobnie ja k  i  w poprzednich 
latach, piękne rezu lta ty  osią
gnęli sztangiści: Czimiszklan, T3- 
dodow i  Łom akin, którzy pobili 
k ilk a  rekordów  świata, podobnie 
ja k  strzelcy Bogdanów i Andre- 
jew .

Lekkoa tle tk i Romaszkowa i 
Dumbadze pob iły  rekordy św ia

ta w  rzucie dyskiem, a Zybina 
k ilk a  rc.zy popraw iła  św iatowy 
rekord w  pchnięciu kulą.

Szczerbakow w yrów na ł re
kord  Europy w  tró jskoku, a L i 
tu je  w  w  biegu na 400 m ppł.

W  1052 roku sportowcy Zwiąż 
ku Radzieckiego naw iązali jesz
cze ściślejszą łączność ze spor
towcami innych kra jów . Po raz 
nierwszy ekipa sportowców K ra  
?u Rad wzięła udzia ł w  Ig rzy 
skach O lim p ijsk ich , zdobywając 
na >NT O lim piadzie w  H e ls in 
kach !08 medali.

Siatkarze i s ia tka rk i radziec
kie zdobyli w  bieżącym roku ty 
tu ły  m istrzów  świata, a koszy- 
ka rk i na tu rn ie ju  w  M oskwie 
zdobyły m istrzostwo Europy.

Ponownie najlepszym i na 
święcie okazali się radzieccy 
szachiści. Reprezentacja ZSRR

na O lim piadzie Szachowej w 
Helsinka« h zajęła pierwsze m ie j 
see, a w  m iędzynarodowym tu r 
n ie ju  szachowym w  Sztokholmie 
zwyciężył Kotow . Dalsze cztery 
miejsca zajęli również szachiści 
Zw iązku Radzieckiego. W mię
dzynarodowym tu rn ie ju  szacho
wym  kobiet Bykowa pokonała 
najlepsze szachistki świata, 
zdecydowanie wygrywając tu r
niej.

W Zw iązku Radzieckim m i
liony ludzi z miast i  wsi upra
w ia ją  sport. Każdego roku w 
szeregi zrzeszeń sportowych 
wstępuje dziesiątki tysięcy 
icblopców i dziewcząt. W 1952 r. 
w  zakładach pracy, koichozach 1 
sowchozaeh powstało tysiące no 
wych kó ł sportowych, wybudo
wano liczne nowe stadiony, p ły 
walnie, lodowiska.

Do dalszych postępów spor
towców radzieckich przyczyni 
się nowa k lasy fikac ja  sportowa, 
k tóra wejdzie w  życie z dniem 
1 stycznia 1953 roku.

Z narady aktywu sparíownqo w Nowej Hucie
K R A K Ó W . — W  Nowej Hucie W 21 kolach sportowych No- 

odbyła się narada miejscowego • — 
ak tyw u  sportowego, poświęcona 
omówieniu sy tuacji na odcinku 
k u ltu ry  fizycznej i sportu wśród 
budowniczych Nowej K uty .

wej H u ty zrzeszonych jest po
nad 800 członków. Pracę na od
cinku sportowym  u tru d n ia ł w 
wysokiej mierze brak urządzeń, 
sprzętu sportowego oraz in s tru k -

' P rz y g o to w a n ia  ły ż w ia rz y  

p ra e d  n ie c z e in  z W ę g ra m i

in ic jow a ły  w  obecnym sezonie 
masową akcję budowy zimo
wych urządzeń sportowych: aby 
szeroko popularyzowały najlep-

p rccam t p rzy  skoczn i. K ilk a k ro tn e  Sze metody i racjonalizatorskie
pomysły młodzieży przy budo
wie tych obiektów.

Wytyczne ZO ZM P w  spra
wie pracy organizacji ZM P w 
dziedzinie ku ltu ry  fizycznej w 
okresie jesienno - zimowym 
1952/53 wskazują na ważność 
udziału ZM P w  rozw ijan iu  in i
c ja tyw y młodzieży w  dziedzinie 
budowy urządzeń sportowych i 
sprzętu sportowego.

W naszym k ra ju  nie um ieliś
m y dotychczas popularyzować i

in te rw e n c je  k ie ro w n ic tw a  budow y
0 pom oc, W K K F  zb y w a ł n ie sp e łn io - 

j n y m l o b ie tn ic a m i. Ju n a c y  np. n ie  
j o trz y m y w a li na czas na leżne j lm  
! zap ła ty .

’ t im o  ty c h  tru d n o ś c i skocznia  w  
S zczy rku  oddana zostan ie  do u ż y t
k u  w  b ieżącym  sezonie z im o w y m
1 będzie  Jednym  z p ie .<nietszych o- 
b ie k tń w  s p o rto w y c h , na k tó ry m  na. 
sl sko czkow ie  podnosić  będą sw ój 
poziom  s p o rto w y .

M B .

we. rak ie tk i, szachy i warcaby 
możemy wytwarzać w łasnym i 
silami.

Przed kołam i sportowym i i or
ganizacjami zetempowskim i po
stawione zostało w okresie z i
mowym zadanie dokonania prze
łomu w  pracy sportowej. Waż
nym elementem tej pracy jest 
rozw ijan ie  szerokiej in ic ja tyw y  
młodzieży, sportowców i dzia
łaczy w dziedzinie budowy pod
stawowych urządzeń sportowych 
i sprzętu sportowego i racjo
nalniejsze niż dotychczas w yko
rzystanie wszystkich obiektów.

M IE C ZY S ŁA W  B IL S K I

Do międzypaństwowego meczu 
z reprezentacją Węgier najlepsi 
nasi łyżw iarze w jeździe szyb
k ie j i figu row ej przygotowywać 
sie będą na specjalnych obozach. 
Dla zawodników w jeździe szyb
k ie j obóz zorganizowany zosta
nie w  ZakoDanem, a dla zawo
dników  w jeździe figu row ej w 
Katowicach. Obydwa obozy 
trwać będą od 2 do 15 stycznia 
1953 r.

Na obóz dla zawodników w 
jeździe figu row e j powołano: ko
biety — Bursrbc - Lindnerowa. 
Dąbrowska Hanna, Białous 
(CWKS), Macura, Jajszczok, 
Jankowska I W aw rzyn iak (Stal). 
Mężczyźni: Sojka (Stal), Osad
n ik , Koszyba (Budowlani), Szy- 
mocha i  Ledw ig (Górnik).

Kula zwyciężył w pierwszym 
konkursie sfeokżw

w UUmm
K R A K Ó W  W piątek 26 bm. 

na M ałe j K ro kw i w  Zakopanem 
odbył się konkurs skoków z 
udziałem zawodników węgier
skich I polskich. Spośród 32 
startujących pierwsze miejsce 
zdobył Jan K u la  (CWKS), uzy
skując skoki 42,5 m, 43 m I 44 m 
i notę 321,4. Drugie miejsce zdo
by ł Sleczka-Gąsienica (G war
dia—Zakopane) skoki 41,5 tn, 44 
m i 43 m, nota 308,5. Trzecim 
by ł Daniel K rzeptowski. Za
wodnicy węgierscy uplasowali 
się na dalszych miejscach.

W  obozie dla z-awodników w 
jeździe szybkie j udzia ł wezmą: 
kobiety — Niemczyk, Skrzetu- 
ska, Baudouin (CWKS), Potapo- 
wicz (Stal), Głażewska (Ogniwo), 
i Podmokła (Gwardia). Mężczyź
ni- Rawski, Tkaczyk, Łągiewski, 
Szczepański (CWKS), N ykie l, 
Antossk (OWKS — Warszawa), 
Matuszewski, W alędziak (Stal) 
i M agierowski (Kolejarz).

Ukończenie obozu 
narciarskiego LZS
K R A K Ó W  28.12 (teł. wt.).

Dwutygodniowy obóz szkolenio
wo-kondycyjny dia narciarzy 
w ie jskich na H ali M idziowej 
koło Pilska został zakończony. 
80 narciarzy w ie jskich uczest
niczących w obozie przerobiło 
w ciągu trw an ia  kursu program 
szkoleniowy, na który składały 
się m. in. 60 godzin zajęć prak
tycznych i ok. 20 godzin szkole
nia ideologicznego.

Pilnością i postępami w  cią
gu trw an ia  kursu zw rócili na 
siebie uwagę M arduła z Poroni
na. Madejski z Mszany Dolnej. 
Takuśki z Raby Wyżnej oraz 
M aria Pi toń i Szotarska z K o
ścieliska.

W yszkoleni na obozie narcia
rz - w iejscy w yjechali do swych 
rodzinnych wsi gdzie pracować 
będą nad poprawą form y swych 
kolegów przed nadchodzącymi 
N rc ia rsk im i M istrzostwam i 
Wsi. (h)

torów. Stwierdzono, że K om ite t 
KF w  Nowej Hucie nie stanął 
na wysokości zadania, pracując 
w  oderwaniu, bez pomocy Par
t ii,  organizacji związkowych 1 
społecznych.

Uczestnicy narady wykazując 
pełną troskę o rozwój k u ltu ry  
fizycznej w  Nowej Hucie posta
n o w ili usunąć wszystkie błędy i 
niedociągnięcia i  pracować nie
strudzenie nad stworzeniem 
sprzyjających w arunków  rozwo
jowych dla sportu w  socja li
stycznym mieście. P iękny przy
kład da li tu członkowie K o ła  
Sportowego przy Zasadniczej 
Szkole M etalow ej w  Nowej H u 
cie, k tórzy  w  czasie narady pod
ję li zobowiązania wybudowania 
lodowiska oraz nrzepracowania 
1800 roboczogodzin przy budo
w ie stadionu w  Nowej Hucie.

W  podsumowaniu narady, k tó 
rego dokonał przedstawiciel K o 
m ite tu  Dzielnicowego PZPR 
Naleziński podkreślono, że so
cja listyczne współzawodnictwo 
i podejmowanie zobowiązań, tak  
szeroko stosowane w »racach 
przy budowie Nowei H uty będą 
m ia ły  również duże znaczenie w  
walce o przełom w pracy nad 
rozwojem k u ltu ry  fizycznej 
wśród młodzieży i budowniczych 
Nowej H u ty

4 lodowiska
ZAKO PAN E. — Liczba lodo

wisk w  Zakopanem wzrosła tej 
zimy do czterech Oprócz stare
go lodowiska na stadionie zi
mowym, powstały lodow iska 
órzy ośrodku sportowym G K K F  
na B ystrym  oraz w siedzibie o- 
bozu zimowego CWKS na G ron- 
niku.

Czwarte lodowisko powstało 
na stadionie le in im  staraniem ' 
koła rodzwielskiego szkoły N r 1 
na W ilczn iku.

Skład polskiej drożyny toleistéw na mecz z Finlandią
Zapowiedziany na poniedzia

łek 29 bm. m iędzypaństwowy 
mecz hokejowy Polska — F in 
landia został przełożony na 30 
bm. Drugie spotkanie hokeistów 
F in land ii z reprezentacją m ło
dzieżową Polski rozegrane zo
stanie prawdopodobnie 31 bm. 
Powodem przełożenia te rm i
nów jest opóźniony przyjazd 
drużyny fińsk ie j, k tó ra  zatrzy
mana została z powodu złych 
w arunków  atm osferycznych w  
Kopenhadze.

Na pierwszy mecz hokejowy 
z F in landią, k tó ry  odbędzie się 
w Katowicach proponowany jest 
następujący skład drużyny pol
skie j: bram karz Kocząb (rezerwo 
wy Szlendak), obrońcy—Penczek

i Skarżyński I I  oraz Bromowicz i 
Chodakowski, I atak — Jeżak, 
Csorieh. Lewacki, I I  atak — 
Olszowski. Palus, Masełko, I I I  
atak — Czech, T ro janow ski, No
wak.

Z mistrzostw szachowych ZSRR

A g r ':
ÍKIJ i

1 L 4Ł
Z ie m i*  b y ła  da le ko  w  dole . H o 

ry z o n t z każda m in u ta  s ta w a ł się 
coraz bat dz ie j ro z le g ły . L o tn is k o , z 
k tó re g o  w y s ta r to w a ł sam olo t, zg inę 

ło  w  s inaw e j m g le . ro z p o s ta rte j nad 
z i em lą.

S am o lo t u n o s ił się coraz w yże j.
„P ię ć  tys ię cy  m e tró w “  — W ik 

to r  P le rsz in  .,na o k o “  o c e n ił od le 
głość dz ie ląca  go od z iem i A b y  się 
u p e w n ić  s p o jrz a ł na w v-.okościo - 
nue rz . I rze czyw iśc ie : s trz a łk a  n e r
w o w y m i d rg a n ia m i zam azyw a ła  raz 
po raz „p ią tk ę “ .

P le rsz in  s ied z ia ł tu ż  z brzegu 
W o d p o w ie d n im  m om enc ie  p ie rw 
szy w yskoczy  z m aszyny Na no- 
gacn m ia ł c ię żk ie  fu trz a n e  b u ty . a 
c ia ło  obe ska ł p o d b ija n y  kożucr-em . 
skó rzan y  ko m b in e zon , dw a  spado
c h ro n y . g łó w n y  1 pom o cn iczy  oraz. 
a pa ra t tle n o w y , u z u p e łn ia ły  e k w i
p un e k  1 w zm ag a ły  poczucie  bezpie 
czeństwa.

Skocz.kow le za ło ż y li m ask i tle n o - I 
w e  S iły  trzeba  b y ło  oszczędzać; ka ż 
d y  ru ch  m  w ię kszych  w y so ko ś 
c iach  w ym aga  b ow ie m  w ie le  tru d u  
I  bardzo w y c z e rp u je .

T ow arzysze  lo tu  nad e r rza dko  po
ro z u m ie w a li się  m ięd zy  sobą, na 
w e t u m ó w io n y m i zn a ka m i O to f le 
g m a ty c z n y  ł  m a ło m ó w n y . 1eden z 
n a js ta rs z y c h  skoczków  spadoch ro 
n o w ych  w  k ra ju ,  ln s ł r u k to r  mos
k ie w sk ie g o  A e ro k lu b u  — Iw a n  K o 
z łó w ; o to  g a d a tliw y  1 zawsze roze
śm ian y  J u r i j  A rc h a n g ie ls k ij,  cz łonek 
C en tra lnego  A e ro k lu b u  ZSRR im  
C zka ło w a . d a le j s tu d e n t K ijo w s k ie 
go In s ty tu tu  W ych o w a n ia  F izyczne- j 
go — B o ry s  U s a ty l 1 nau czyc ie lka  
z M a cha czka li — A m in a t S u łta n o 
w i .

Ic h  dz is ie jsze  zadan ie  polega na 
zespo łow ym  p o b ic iu  w szechzw iązko- 
w ego 1 św ia to w e go  re k o rd u  w  sko
k a c h  z o pó źn ion ym  o tw a rc ie m  spa
d o ch ro n ó w . D oskona ły  skoczek sp adoch ronow y, re k o rd z is ta  ZSRR W. Plersz

W ik to r  Pterszdn. s tu d e n t M o s k ie w 
sk iego  E nerge tycznego  In s ty tu tu  im . 
W. M . M o ło to w a . Jest w  te j g ru p ie  
n a jm ło d szy . Ma na sw ym  konc ie  
Już 118 sko ków . N ie d łu g i Jest Jego 
ż y c io ry s  s p o rto w y : 27 k w ie tn ia  1949 
r. W ik to r  po raz p ie rw s z y  p rz y p ią ł 
spadochron .

P le rsz in  za in te re so w a ł się b liż e j 
sportem  s p ad o ch ron o w ym  dop ie ro  
po Jednym  z o d c z y tó w  w  In s ty tu 
cie. O dczyt ten  na te m a t spadoch ro 
n ia rs tw a  w y g ło s ił Jeden z n a jzn a 
ko m itszych  skoczków  spadoch rono 
w ych  w  k ra ju .  M is trz  sp o rtu  spa
doch ronow ego  m ó w ił o w spa n ia łych  
os iągn ięc iach  ra d z ie c k ic h  skoczków , 
o p ię k n ie  te j d z ie d z in y  sp o rtu .

K ie d y  w y k ła d o w c a  o św ia d czy ł na 
kon iec , że ch ę tn i m ogą zgłaszać się 
do s e k c ji sp adoch ronow e j — P ie r- 
szin n a ty c h m ia s t z ło ż y ł podan ie  o 
p rzy ję c ie .

W ik to ro w i w y d a w a ło  aię, że d n i 
d łu g ich  1 żm u dn ych  p rzygo tow a ń  
do s ko kó w  n ig d y  n ie  będą m ia ły  
końca. M im o  to  c ie rp liw ie  zm ie rza ł 
do ce lu . Z p ra w d z iw ą  pasją  ć w i
cz y ł w  sobie w y trz y m a ło ś ć , szybkość 
o r ie n ta c ji,  w o lę , sys te m a tyczn ie  u- 
p ra w ia ł n a rc ia rs tw o  l  g im n a s tykę . 
W k ró tc e  W ik to r  P le rsz in  sp e łn ił 
w sze lk ie  w a ru n k i. o bow iązu jące  
sporto w ca -sp ad o ch ron la rza  p ie rw sze j 
k lasy .

I  o to  W ik to r  Jetrt w  sam olocie .
— Ja k  się czujesz? — p y ta li  od 

czasu do czasu to w arzysze  lo tu .
C oraz b liższa b y ła  c h w ila  skoku. 

W y ją c  ro zed rg a nym  s iln ik ie m  m a
szyna w sp ina  ła się coraz w yże j. 
P rzysz łych  re k o rd z is tó w  o ga rn ia ło  
coraz w iększe  podn iecen ie .

P odn iecen ie  to  udz ie la  się szybko 
w szys tk im . W ik to r  w id z i to w y ra ź 
n ie : o to  m ie jsca  n ie  może znaleźć 
sobie J u r i j  A rc h a n g ie ls k ij;  B o rys  
UsatyJ n ie c ie rp liw y m  ruchem  po
prawia od czasu do czasu aparat

t le n o w y ; tro c h ę  n ie p o k o ju  o k a z u j«
n a w e t w e te ra n  sp o rtu  spadoch ro 
nowego. Iw a n  K o z ło w .

A le  czyż m ożna b y ło  opanow ać 
w zm aga jące  się zd en e rw ow a n ie  1 
z n ie c ie rp liw ie n ie , spow odow ane  n ie 
ko ńczącym  w y d a w a ło b y  się lo tem ? ! 
Za k i lk a  m in u t trzeba  będzie  po
b ić  re k o rd  s ko kó w  z o późn ionym  
o tw a rc ie m  spadochronu  — re k o rd , 
k tó r y  je s t zobow iązan iem , p o d ję ty m  
na cześć X IX  Z ja zd u  P a r t i i!

S trza łka  w ysoko śc io m le rza  przesu
nęła się w reszcie  poza ósem kę. Po
żądana w ysokość zosta ła  os iąg 
n ię ta .

W k ró tc e  po tem  za pa liła  srfę la m p 
ka syg na ło w a ; „P rz y g o to w a ć  s ię !“

O tw o rzo n o  o k ie n ko .

W ik to r  w y łą c z y ł sw ój a pa ra t t le 
n o w y  od s iec i zespo łow e j 1 w łą c z y ł 
osobną b u tlę .

S k o k i
W ik to r  u ru c h o m ił sekun d o m ie rz

1 rz u c ił  się w  o tw ó r.
Z począ tku  spada ł k o z io łk u ją c , 

z w in ię ty  w  k łęb e k . P óźn ie j zaczął 
n ie c ie rp liw ie  w y p ro s to w y w a ć  nog i, 
w y su w a ją c  Jednocześnie ręce w  
przód, chcąc o trzym a ć  m o ż liw ie  
p io n o w y  spadek.

...D a leko , da le ko  w  dole—ziem ia . 
A le  tę  z iem ię  W ik to r  sobie ty lk o  
w y o b ra ża ł, gdyż to  co w id z ia ł pod 
sobą, p rze d s ta w ia ło  jaką ś  ogrom na, 
b ezksz ta łtną , n ie rozpoznaw a lną  m a
sę, sp ow itą  m ie jsca m i z w o ja m i p ię 
trzą ce j się, raz s ine j, raz m leczne j 
m g ły .

W ik to r  le c ia ł na p łask , g łow ą w  
dół. D ług ie , skórzane b u ty  tro ch ę  
p rzeszkadza ły . Gdzieś z boku  p o ja 
w iła  się s y lw e tk a  d rug ie go  skocz
ka, spadającego Jak kam ień .

P le rsz in  o s tro żn ie  o d c h y li ł  g łow ę 
w  bok, s ta ra ją c  się poznać skoczka.

No, o czyw iśc ie , to  *  p rz y w a r ty 
m i do tu ło w ia  ra m io n a m i, żeby

smnlejaflcyó Jafe najbardsiej opór po
w ie trz a , le c i B o ry s  U satyJ.

* " to  ju ż  dogan ia  Ich  A m in a t S u ł- 
tanow a.

— „Z u c h , dz iew czyna , z te j A m i
n a t — m y ś li P le rsz in . — J a k  ona 
u m ie ję tn ie  re g u lu je  sw o je  spada
n ie " .

W ik to r  s p o jrz a ł na sekundom ie rz , 
z a p ię ty  na o d w ro tn e j s tro n ie  p rze 
gubu  rę k i.

Spadał Już 130 sekund  z za m k n ię 
ty m  spadochronem .

I  o to  w  ty m  m om en c ie  skoczek 
zda ł sobie sp raw ę, że z iem ia  n ie 
daw no Jeszcze ta k  bardzo  da leka  — 
zaczęła zb liżać  sdę ze s tra sz liw ą  
szybkością .

C hc ia ło  się  »zarpnąć za rączkę  
spadochronu .

Jednakże W ik to r  z d ła w ił w  sobie 
przedw czesną o cho tę ; w s trz y m a ł o d 
dech i  sp oko jn ie , bardzo sp o k o jn ie  
(inacze j n ie  w o ln o : m ożna bow iem  
w paść w  k o rko c ią g ) — odszuka ł 
rączkę  spadochronu , n ie  spuszcza
ją c  w z ro k u  z sekundom ie rza .

... 139, 140, 141, 142 sekundy...

„D o  z ie m i chyba  n ie  w ię ce j, n iż 
900 m e tró w  — p o m y ś la ł W ik to r . — 
Jeszcze tro c h ę !"

O bok ro z p o s ta rł się  Już o lb rz y m i 
parasol spadoch ronu  Iw a na  U sato- 
w a. „C z a s !"

Boa leg ł się zn an y  szum , W ik to r  
odczu ł nag łe  sza rpn ięc ie  1 zaw is ł 
na lin k a c h  spadoch ronu .

~ k
W szyscy spadoch ron ia rze  za koń 

c z y li sk o k i p om yś ln ie . Wśzech- 
z w ią z k o w y  I ś w ia to w y  re k o rd  w  
g ru p o w y c h  skokach  z o pó źn ion ym  
o tw ie ra n ie m  spadochronów  zosta ł 
p o b tty l

T y m i w y n ik a m ! spadoch ron ia rze  
radz ieccy  godn ie  u c z c il i X IX  Z ja zd  
K P Z R .

W *  „S M IB N Y "  
O prać. R. Zdeb

D ogryw k i odłożonych p a rtii 
na szachowych m istrzostwach 
ZSRR w y ło n iły  już  zdecydowa
nych kandydatów  do ty tu łu  m i
strzowskiego. Są n im i dwa.i 
przodownicy tu rn ie ju  Tajm anow 
i  B o tw inn ik , k tó rym  już nie mo
że zagrozić żaden z pozostałych 
uczestników m istrzostw. W  do
gryw kach Tajm anow pokonał 
Iliw ick iego , a B o tw in n ik  w ygra ł 
z M oisicjeweu! 1 zrem isował z 
Bywszewem.

Przed ostatnią rundą m i
strzostw Tajm anow prowadzi W 
tabeli, m ając 13,5 pkt. przed 
B o fw inn ik iem  — 12,5 pkt.

Po 11 punktów  mają Bole- 
sławskł i H eller, a po 10,5 pkt. 
— Bronsztein, Tolusz i  M oisie- 
jew .

W  pozostałych dogrywkach 
H e lle r w yg ra ł z Toluszem, B ron - 
szteln z Korcznojem, a Moisle- 
jew  zremisował z Goldenowem.

mJS.
’ś>OIARA

U P A D E K  „M IS T R Z Ó W “
S z w a jca rsk i b u rż u a z y jn y  

d z ie n n ik  „N a z io n a ! Z e itu n g '*  
za m ie śc ił o s ta tn io  n o ta tk ę  p t. 
„L o s  b y ły c h  m is trz ó w  św ia ta  
w  b o k s ie ", w  k tó re j m . In . 
c z y ta m y :

„C o  ro b ią  w c z o ra js i m is trz o 
w ie  boksu? Jak ż y ją  c l,  k tó 
rz y  s tra c i l i  sw o je  t y t u ły  m i
s trzo w sk ie , a z ty m  sym p a tie  
p ra w d z iw y c h  i n ie p ra w d z i
w y c h  p rz y ja c ió ł?  P au l B e r le n - 
bac łi, b y ły  m is trz  w  wadze 
p ó łc ię ż k ie j, jeszcze do n ie d a w 
na m ia ł lic e n c ję  na p row a d ze 
nie w y s z y n k u  a lk o h o ló w , a o- 
becnie jes t Już ty lk o  sprze
dawcą w je d n y m  z k io s k ó w  
u lic z n y c h ...

Jeden z b y ły c h  „n a jz n a k o 
m its z y c h ", H e n r! A rm s tro n g , 
m is trz  trze ch  w ag  rów nocześ
n ie , t ru d n i się ka z n o d z ie j
s tw em  w je d n e j z l ic z n y c h  
sek t re lig ijn y c h , a A l S inge r, 
b y ły  m is trz  św ia ta  w wadze 
le k k ie j,  je s t te ra z  posługaczem  
w  n ocn ym  k lu b ie  ro z ry w k o 
w ym .

B y ły  „m is t r z “  w  wadze p ó ł
c ię ż k ie j, M ik ę  >»astlg, z n a jd u 
je  się w  na juboższe j le czn icy  
N. J o rk u , a Jego ko lega  z te j 
sam ej k a te g o r ii, S o lly  K r łe g e r  
tru d n i się dostaw ą n a rk o ty k ó w  
d ia  jednego  z nocnych  k a b a 
re tó w  na F lo ry d z ie . B a rn i 
Ross h a n d lu je  s p iry tu a lia m i,  a 
Beau Jack p o w ró c i! do swego 
p ie rw szego  za jęc ia  — czyśc i
c ie la  b u tó w . P r im o  C am era  
przeszed ł na zaw o d o w stw o  w 
zapaśn ic tw ie .

C am e ra  może się Jeszcze n- 
w ażać za „m is t r z a " .  A le  b y

o trz y m a ć  ty tu ł ,  m u s i p ła c ić  
sporo d o la ró w , k tó re  n aw e t 
w  za w o d o w ym  zapaśn ic tw le  
„z a ra b ia "  się n ie z w y k le  c ięż
k o " .  (cx)

C O R A Z S ŁA B S Z E  
Z A IN T E R E S O W A N I*  

SPO R TEM
C iężka 1 s ta le  pogarszająca 

się sy tu a c ja  gospodarcza mas 
p ra c u ją c y c h  w  S tanach Z je d 
noczonych spow odow a ła  g w a ł
to w n y  spadek za in te resow an ia  
im p re z a m i s p o rto w y m i.

W  z w ią zku  z ty m  szereg 
k lu b ó w  a m e ry k a ń s k ic h  m us ia 
ło  o g ra n iczyć  swą dz ia ła lność  
a lb o  c a łk o w ic ie  ją  zaw ies ić .

O sta tn io , ja k  Podaje „N e w  
Y o rk  T im e s ", w ła śc ic ie le  k lu 
bu sportow ego  „O k la n d s  G o lf 
C lu b "  zg ło s ili zaw ieszenie dzla 
ła ln o śc i k lu b u  na s ku te k  b ra 
k u  ś ro d k ó w  do dalsze j egzy
s te n c ji. R ów nocześnie z p rz e r
w an iem  dz ia ła ln o śc i k lu b u , 
p rzys tą p io n o  na b y ły c h  bois
kach  do b u d o w y  dom ów  m ie 
szka ln ych  (czynszow ych).

W y n a jm  m ieszkań', zdan iem  
„d z ia ła c z y "  s p o rto w ych  USA. 
p rzyn ie s ie  w iększe z y s k i u l i  
Im p re zy  sp ortow e . (ex).

M A R A T O N  M U Z Y C Z N Y

A g e nc ja  D P A  donosi, i«  
francuski planista Robert Ser- 
gil próbował ostatnio pobić 
„rekord św iatow y" w  „ r3£. n ł  
fortepianie, polegający na 
„p rz e g ra n iu "  p ew n e l ilości go- 

„bcz. P rze rw y . Ow „z n a k o -
m ity "  p ia n is ta  us ia d ł p rzy  n ia - 
n in ie  4 lis topada  i d0 8 Usto- 
rTvT?, P J m i 02 p rz e rw y  w a l- 
rtTln i , e t ! ł ,d y * G ra ł .1uż 79 go- 
? « Ia k « 6 m us ła ł zrezygnow ać 
z p ró b y , na s k u te k  o s ła b ien ia .

“ K fk o ra  ś w ia ta "  w  te j dys
c y p lin ie  „ s p o r tu "  na leży  do 
l ” JPJCa A rn tz a  I w yn o s i 224 
g od z in y . (ex>


